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URZĘDOWA
Ministerstwo handlu zamianowało pod­

oficera rachunkowego 90go pułku piechoty 
Leopolda L a g o s c h a  i ekspedytora poczto- 

>,ęrnik vr - i wego Kazimierza P i e n i ą ż k a  asystentami
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| grafów przeznaczyła pierwszego do Tarno- 
| wa a drugiego do Rzeszowa.
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j d ° w s k i e g o  w Krakowie i 

^ i. a w Plewlje oficjałami po-

Jego Ekscelencya p. Namiestnik prze­
niósł c. k. praktykanta konceptowego Na­
miestnictwa Wiktora Wadziaka Ł u c k i e ­
go  ze Lwowa do Limanowej i przydzielił 
go do służby przy tamtejszem starostwie.

C. k. krajowa dyrekcya skarbu zamia­
nowała asystenta rachunkowego Marcina 
BI a u t  h a  c. k. oficjałem rachunkowym 
w Krakowie.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano­
wała nauczycielkę prowizoryczną Emilię 
K u n s t m a n n  w Ostrowie rzeczywistą nau­
czycielką szkoły etatowej w Ostrowie.

CZĘŚó IIEFPiZĘDOWA
Lwów . 15 czerwca.

Irlandyi, zamieszkanych przez prote­
stantów, a skończyły sie bardzo tra­
gicznie, gdyż śmiercią wielu osób i 
zdemolowaniem kilkudziesięciu donmw 
w Belfast, Wobec tego odosobnionego 
objawu, w którym prowokacya nie 
wyszła od ludności katolickiej Irlan- 
dyij poczytywanej zawsze za żywioł 
anarchiczny, dziwnie  ̂brzmi wiado­
mość, że w całej Anglii, niższe war­
stwy nie wyrażają sympatyi opozyeyi, 
która dopomogła do obalenia projektu 
autonomii irlandzkiej, ale witają na­
tomiast z radością wieść o nowych 
wyborach. Jakkolwiek z objawów ta­
kich tmdnn nrzesadzać O rezultanin

Od chwili, w której w Anglii ro­
zeszła się wiadomość, że gabinet po-
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St -łow ił ’ ’-">r/w -T7,a.ó. parlamAnt Tiasta-
p» w miastach i na prowincyi wie- 

jeszcze z#niepokojenie, niż po 
por, jabinetu liberalnego. 

Obj-w ten konstatują pisma konser­
watywne i stwierdzają, że obawy wi­
doczne są głównie w sferach wyż­
szych, ponieważ w szerszych war­
stwach wyborców, jeżeli objawiło się 
wzburzenie, to głównie z powod" nie­
chęci do stronnictwa konserwatywne­
go. Przychylne temu stronnictwu de- 
monstracye zaszły jedynie w okolicach

kich trudno przesądzać o rezultacie 
przyszłych wyborów, to w każdym 
razie fakt ten zawiódł nadzieje tory- 
sów, którzy twierdzili, że z odrzuce­
niem bilu przez parlament, zawita po­
żądane uspokojenie umysłów w ca­
łym kraju.

Rozwiązanie parlamentu po do­
znanej porażce gabinetu, znajduje tak­
że usprawiedliwienie i w  kołach kon­
serwatywnych. Roztrząsano tę kwe­
sty ę wszechstronnie i wszystkie przy­
chylne i nieprzyjazne głosy p. Glad- 
stonowi, godzą się na to , że tym ra­
zem postąpił zupełnie prawidłowo. 
Przedewszystkiem podnoszą, że Glad- 

' stoue miał prawo odwołać się do o- 
pinii kraju, w przypuszczeniu, że -  
gól w y W o ó w  zga.dza, się nie ze sw 
mi reprezentantami ale z przedstaw 
cielem rządu. Powtóre w kwestyam. 
natury podrzędnej, formalnej raczej, 
niż zasadniczej, gdy członkowie par­
lamentu lepiej ocenić m ogą, niż wy­
borcy dane nieporozumienie, byłaby 
bezzwłoczna dymisya nieuniknioną, ale 

( w kwestyach takiej doniosłości, jak 
I foi! Irian: .ki, idzie o kon­
stytucji i gdy większość opozycyjna 
składała się z różnorodnych żywio­
łów, to tali teorya, jak praktyka kon­

stytucyjna w Anglii usprawiedliwiają 
bezwarunkowo odwołanie się gabinetu 
do kraju. Nie wyklucza to naturalnie 
obalenia nadziei rządu, ale obalić je 
lub zatwierdzić, mogą dopiero wy­
niki głosowania. Opozycya konser­
watywna liczy także na potwierdzenie 
swego werdyktu przeciw bilowi przez 
wyborców, i nie tai się z tern bynaj­
mniej, lubo nie może odeprzeć kry­
tyki organów liberalnych przeciw 
wadliwej taktyce. Krytyka tyczy się 
głównie faktu, że mimo zawartej 
w parlamencie koalicyi żywiołów to- 
rysowskich z wigami i radykałami, 
ogłoszono, iż w kampanii wyborczej 
wszystkie te trzy stronnictwa działać 
będą na własną rękę. Obok więc ma­
nifestu Gladstona, zapowiedziano do 
wyborców adresy lorda Salisburyego, 
lorda Hartingtona i p. Chamberlaina. 
Ten ostatni uprzedził już wszystkich 
i odezwał się do wyborców w Bir­
mingham. Z tonu jednak jego odezwy 
widać, że nie bardzo liczy na koła 
liberalne i skrajne, bo pomimo kry­
tyki bilu odrzuconego, oświadcza da­
lej, że sam jest przeciwnikiem środ­
ków wyjątkowych i gotów głosować 
za autonomią lokalną dla wszystkich 
prowincyj, za autonomią ile możności 
jak najszerszą, byle nienadwerężającą 

łości państwa. Inni zwolennicy 
dstona, - fó^zy został' mu wierni, 

ad /ają się w adresach do wy- 
w z? bilem irlandzkim. Najwy- 

«. i z oich jest głos Ch. Dil-
keg ■-■oów w Chelsea. O Glad-
stonie donoszą , że weźmie osobiście 
udział w kampanii wyborczej, ponie­
waż czuje się zupełnie zdrowym i na 
siłach podjąć walkę z torysami. Wszy­
stko to są naturalnie tylko zapowie­
dzi oparto na nadziejach, któremi 
ożywione są stronnictwa, ale dopiero 
w ciągu kampanii samej będzie mo-
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Powozów j ekwipaży,

ruchu, ożywienia i zapału, a słynne morze 
deszczochronów, które roztaczało się na do­
linie Longehamps, zastępowało majestaty­
cznie wszystkie niedoszłe przepychy i było 
imponującym widokiem.

Tym razem jednak Paryż, dawny Pa­
ryż , uległ i pobity został przez deszcz. Zły 
zaiste to znak I Przegrana ta jednak była 
względną i gdzieindziej uchodzićby jeszcze mo­
gła za świetne zwycięztwo i obudzić podziw. 
Względnym też był mniejszy niż zwykle u- 
dział publiczności na wyścigach w lasku 
Bulońskim w przeszłą niedzielę, który gdzie­
indziej poczytanym byłby za bardzo wielki. 
Ekwipaży mało, powozów i fiakrów pomimo 
tego niezliczona liczba i jak co roku niesły­
chana trudność odszukania powozu po osta­
tnim biegu ; na placu zamiast morza, jezio- 
ro deszczochronów, ale jedno z fcych wielkich 
lombardzkieh ; w zamian brak zupełny 
tualet damskich, a przecież przygotowanych 
ich było krocie, jedna świetniejsza od dru­
giej ; to też w dniu tym popłynęła nie je­
dna. łza rozpaczy, a żal b^ł tak wielki do 
nielitościwej przyrody, iż w ogóle panie, aby
się zemście, wstrzymały się od przybycia na 
plac walki, niefcylko rumaków ale i mody;r, - , , — lumaŁUW aio ■ ——j ,
nie było ich prawie całkiem w trybunach, 
a jedna jedyna zapełniona trybuna prezy­
denta rzeczypospolitej, była wyzwaniem rzu- 
conern dobremu smakowi i wykwintnej mo- 
dzie 1 , -iuż t0 żony i eórki dzisiejszych 
władców hrancyi pod względem eiegan- 
cyi prześcignęły ojców i mężów w polityce;mężów w polityi 

órej sie , , 
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sponiewieranie wytwornego smaku i elegan- 
cyi ! Ale gdzie tam ! Republika przedstawia­
ła się tu w całej swej oficjalnej brzydocie, 
a wszystkie zboczenia mężów łatwemi były 
do zrozumienia na widok tych żon ! Nawet 
obecność zresztą niezbyt liczna w trybunie 
ciała dyplomatycznego, nie zdołała nadać 
jej nieco lepszych pozorów, a jeszcze naj­
mniej dziko wyglądała Japonka, żona czy 
córka posła japońskiego, który tu wraz z li- 
eznem poselstwem, złożonem z młodych lu­
dzi , zupełnie dobrze wychowanych, bierze 
udział w tak zwanem życiu paryskiem,

P. Grevy przybył przed samym głó­
wnym biegiem i zaraz po nim odjechał, wi­
docznie zajęty piekącą obecnie sprawą wy­
dalania książąt. Za przybyciem i odjazdem 
naczelnika państwa, nie dał się słyszeć ani
jeden okrzyk , w zamian kilka gwizdawek.

Patrząc się na ową prezydencką lożę, 
ileż można było filozoficznych i rozpaczli­
wych poczynić uwag o zmienności i marno­
ści spraw ludzkich \ Przed laty, jakiż od­
mienny od dzisiejszego przedstawiała ona 
widok i jak też inaczej wy ,i^uał Paryż, 
Francy a, a za niemi świat cały. Wówczas 
w loży tej nagromadzone były wszystkie 
świetności i cała potęga ziemsira — dziś, 
stała się ona niemal przedmiotem ogólnego 
pośmiewiska i szyderczych uśmiechów. Stra­
szny i przerażający to był widok dla głęb­
szych umysłów i dla tych wszystkich, co 
nie chcieliby jeszcze zwątpić o naszej cywi- 
lizacyi, zwłaszcza w samem jej sercu, w jej 
stolicy, w tem mieście nad miastami, które 
bez cesarzy i królów dotąd było królem gro
dów, a z którego stopniowo niedorzeczność 
i niesumienność ludzka zdziera : ten osta­
tni majestat.

Wśród ulewnego deszczu i błota po 
kostki, wobec publiczności obu płci ubra­
nej w paltoty i paltociki a nakrytej czarne-

mi deszczochronami, odbył się wielki bieg 
Grand prix de Paris ,  na który miasto co­
rocznie przeznacza sto tysięcy franków na­
grody ; zdobył ją i tym razem koń obcy, 
angielski rumak Minting, własność p. Vyner. 
Sprawdziły się przepowiednie wiedeńskiego 
świata sportu, który od początku nie wątpił 
o zwycięztwie Mintinga. Wbrew ogólnemu 
oczekiwaniu przybył do mety drugi. Polyeucte 
p. Michała Ephrussi, a przez kilka minut 
stawił on. nawet czoło angielskiemu zwy­
cięzcy. Była to jedyna dnia tego niespodzian­
ka, bo jak twierdzono, za Polyeuetem prze­
mawiał tylko tytuł jednej z najpiękniejszych 
tradycyj Corneilla. Drugą ,  dla cudzoziemca 
bardzo niemiłą niespodzianką, był w dniu 
tym o wiele, ale to znacząco mniejszy niż
poprzednich lat , nawet za republiki, ruch 
w Paryżu; dość powiedzieć, że na bulwa­
rach wieczór, po grand prix ,  można było 
łatwo przejść z jednej strony na drugą, nie 
oglądając się na powozy. Niewątpliwie 
zatem Paryż traci na świetności i oży­
wieniu z każdym rokiem ; nie można na 
szczęście powiedzieć już, że upada, bo je ­
szcze w dzisiejszym nawet stanie, me ma 
sobie równego na świecie miasta, ale nie­
stety zaprzeczyć nie podobna, iż z wyobra­
żeniami , zasadami, przekonaniami i czyna­
mi ludzkiemi i Paryż maleje także i że zbli­
ża się owa chwiia psychologiczna, w której 
błyszczeć pocznie resztkami fortuny niegdyś 
ogromnej i niesłychanej — oczywiście jeżeli 
stan rzeczy ogólny nie polepszy się, jeżeli 
grożące niebezpieczeństwo nie wywoła w u- 
mysłach, sercach i sumieniach reakcyi i 
protestacyj , które, jak nas uczą dzieje, zwy­
kle pojawiają się we Francyi w ostatniej 
godzinie.

Tymczasem zdawaeby się mogło, że 
jakaś niewidzialna siła chce przyspieszyć 
wybicie tej godziny i w tym celu pcha do



żna wysnuć oparte na pewnej pod­
stawie wnioski o prawdopodobień­
stwie zwycięztwa jednego z głównych 
stronnictw, które staj§ do walki.

KORE SPOIDEI CYE
W iedeń , 13 czerwca.

(?) Z przebiegu jeneralnej dyskusyi o 
taryfie cłowej okazało się, że w zasadzie 
wszystkie parlamentarne stronnictwa zga­
dzają się na ten kierunek polityki handlo­
wej, który znalazł swój wyraz w przedło­
żeniu rządowem. Od tego jest opozycya, 
żeby tam gdzie wprost sprzeciwić się nie­
można, przynajmniej się podroczyć, a gdzie 
nie ma dla krytyki pola, szukać dziury, jak 
to mówią, na całem. Od tego też jest wol­
ność mówienia, żeby nawet przy kwestyach 
czysto materyalnej treści, przy sprawach 
ekonomicznych, pozwalać sobie wycieczki 
na pole właściwej polityki i zlewać je żół­
cią bezsilną, a źle utajoną. Pominąwszy je ­
dnak kilka takich nieuchronnych epizodów, 
można powiedzieć, że rozprawa ogólna od 
była się gładko i spokojnie, a przy głoso­
waniu cała Izba, z wyjątkiem kilku nie­
przejednanych, na których tu nikt niezwa- 
ża, oświadczyła się za przystąpieniem do 
rozprawy szczegółowej na podstawie proje­
ktu, przez Rząd przedłożonego. Pomimo tego 
pomyślnego rezultatu trzeba być przygoto­
wanym na to, iż przy niektórych pozyeyach 
taryfy dyskusya szeroko się roztoczy. Dwu­
dziestu dwóch mówców zapisało się do głosu 
przy cłach zbożowych. Przedmiot ten na­
daje się szczególnie do teoretycznej dysputy. 
Wiadomo, ile razy i jak długo spierano się 
o to w parlamencie niemieckim, czy cła 
zbożowe wywołają podwyżkę ceny na kra­
jowych targach, a przeto podrożenie chleba 
dla tej warstwy ludności, która go sama 
nieprodukuje. W Monarchii austryaeko-wę- 
gierskiej stosunki są pod tym względem 
więcej skomplikowane, niż w cesarstwie 
niemieckiem. Tani industrya fabryczna i 
produkcya, rolnicza są dość równo rozpo- 
łożone na całym obszarze państwa. Oby­
dwie co do zasobu środków produkcyjnych 
są dość równo uposażone, i nie ma takich 
przeciwieństw, jak u nas między rozległym 
obszarem Alp, których bogactwo stanowi 
wyłącznie prawie las i połonina, a żyzną 
płaszczyznę Banatu lub galicyjskiem Podo­
lem, między Niższą -Austryą, Czechami, 
Szląskiem i Morawą, których dobrobyt opiera 
się "przeważnie na przemyśle fabrycznym, a 
pusztą węgierską, po której chodzą swobo­
dnie siwe woły o rozłożystych rogach. Tu 
więc z natury rzeczy wynikają różne sta­
nowiska, z których kwestya ceł zbożowych 
może być ocenioną. Rząd jednak, którego 
powołaniem jest, obejmować równie troskli- 
wem okiem wszystkie interesa miejscowe i 
partykularne, może spokojnie oczekiwać wy­
niku owej słownej szermierki, na którą się 
zanosi. Jest dziś w modzie urągać prawi­

dłom ścisłej nauki na polu ekonomicznem. 
Powaga takich mężów, jak Smith, Ricardo, 
Mac-Culloch, Say i tylu innych, nikomu już 
nie imponuje. Istotnie od czasu, gdy oni zakła­
dali pierwsze podwaliny nowej umiejętności, 
zwanej ekonomią społeczną, nastały pod pe­
wnym względem stosunki nowe, których oni 
czerpiąc swe zasady z ówczesnego życia, 
nie mogli uwzględniać, bo ich nie znali ani 
przeczuwali. Na to jednak podobno zgadza 
się nauka, a doświadczenie także to po­
twierdza, że w krajach produkujących wię­
cej chleba niż same spożyć są w .stanie, 
w latach zwykłego urodzaju cena zboża za- 
wisłą jest od ceny na targach światowych. 
Cło krajowe oczywiście nie chroni krajowe­
go zboża, skoro ono tylko przestąpi granicę 
kraju i wystawione jest na konkurencyę 
wszechstronną. Tego zaś żadne cło ochron­
ne nie sprawi, żeby ta sama pszenica, wy­
stawiona w kraju na sprzedaż, droższą była, 
mż gdy wywiezioną będzie za granicę, jeśli 
tylko zapas jej jest tak wielki, iż w pewnej 
części wywiezionem być musi. Przeciwnie 
dzieje się w latach mniej urodzajnych, gdy 
plon zebrany na obszarze własnym zaledwie 
wystarcza na potrzebę krajowej ludności i 
o wywozie zboża mowy nie ma. Wówczas 
targi zbożowe zostają pod skuteczną ceł 
ochroną i te zapobiegają nadmiernemu obni­
żeniu ceny, które w latach podobnych, gdy 
rolnik mało ma na sprzedaż, mogłoby zgu­
bne w rolnictwie wywołać przesilenie. Mo­
narchia austryacka należy do krajów, które 
eksportują zboże bądźto w ziarnie bądź też 
przerobione na mąkę, ale zdarzają się lata, 
w których plony zaledwie wystarczają na 
żywność dla krajowej ludności. Jak więc 
z jednej strony mylą się ci, którzy po cłach 
zbożowych spodziewają się nowej i pomyśl­
niejszej ery dla naszego rolnictwa, tak nie 
mniej w błędzie są owi, co obawiają się 
stałego podrożenia chleba dla ludności, ży- 
j?;cej z gotowego grosza. Prawdopodobnie 
w latach zwykłych nic się pod tym wzglę­
dem nie zmieni. Cło od pszenicy, zaprowa­
dzone w r P-82, niezdołało bynajmniej za- 
pobiedz obniżeniu ceny na targach krajo­
wych, a to dla tego, iż lata były urodzajne, 
eksport był koniecznym i niska cena świa 
towa oddziaływała przeważnie na ceny tar­
gowe w kraju. Cło, chociaż odtąd podwyż­
szone, nie będzie w latach podobnych wię­
kszego na cenę w kraju wpływu wywierać, 
niż wywierało cło dotychczasowe. Wysokość 
cła jest po prostu w takich latach rzeczą 
obojętną i co najwięcej w rzadkich wypad­
kach, tu i owdzie na pograniczu może się
dctó UCZUtj, lnitĉ oH jodiAml* r».i ©uro daajny oja
cło wywierać będzie bez wątpienia wpływ 
swój, dla rolnictwa dobroczynny, a wpływu 
tego nie należy cenić zbyt nisko. Ze w po­
szczególnych krajach Monarchii wpływ ten 
da się uczuć z rozmaitą siłą, to leży w na­
turze rzeczy. Na tak rozległym obsarze, przy 
tak różnorodnych warunkach przyrodzonych 
i rozmaitych stopniach kultury, rzadko się 
zdarza, żeby klęska nieurodzaju wszystkie 
naraz kraje w jednakiej mierze dotknęła. 
Niejednako też kraje te uposażone są w 
środki komunikacyjne. Warunki pomyślne 
krzyżują się częstokroć z mniej pomyślnemi,

a w miarę tych warunków rzecz widziana 
z partykularnego tylko stanowiska odmienną 
przybiera postać. Jest więc rzeczywiście 
pole do obszernej dyskusyi i takiej też się 
spodziewamy przy pozyeyi ceł zbożowych.

Rada państwa.
(L X X X 1  posiedzenie Izby poselskiej.)

iczeg0 .wątpliwościami z karno-sądownic^affje 
ktu widzenia, po części wstrętem! 
łej ludności, głównie atoli tem, jes*
starym, ani w nowem świecie me o
ustawy, któraby palić nakazywała pfj 
zmarłych na zaraźliwą chorobę, 
nieodzowność tago sposobu obcfl 
z zwłokami bynajmniej nie jest „nStt feu.
fiO fwiprr̂ Tia. inł-.pmala.nfli. a {̂a,.

*t* Wiecleń, 11 czerwca. (Kor. Gaz. 
Lw.) Prezes S m o l k a  zagaja posiedzenie 
o godzinie 10, min. 20 przy tak nielicznym 
z początku udziale posłów, że przez niejaki 
czas nawet przepisanego kompletu nie było.

Pos. Gó d e 1 - L ann oy zapytuje prze­
wodniczącego komisyi prawniczej, co się 
dzieje z petycyą miasta Windischgratz w 
sprawie lokacyi kapitałów osób małoletnich.

Pos. T o n k l i  jako zapytany odpowia­
da, że w tejże sprawie ma pojawić się wnio­
sek samoistny; komisya postanowiła tedy 
zaczekać z załatwieniem petycyi aż do cza­
su, gdy jej wniosek ten także będzie prze­
kazany.

Pos. P e r n e r s t o r f e r  zapytuje, dla 
czego drukowany protokół z posiedzeń ko­
misyi cłowej nie jest rozdany między wszy­
stkich posłów.

P r e z e s  odpowiada, że to nie jest w 
zwyczaju, chybaby więc Izba uchwaliła.

Pos. P e r n e r s t o r f e r  wnosi tedy, a- 
by dla ważności obrad komisyi cłowej dru­
kowany protokół rozdano między wszystkich 
posłów. — Izba uchwala.

Prezes gabinetu hr. T a a f f e  zabiera 
głos, aby odpowiedzieć na dwie interpela- 
cye. Na interpelacyę pos. Lorenzoniego z 
dnia 7 b. m. w sprawie środków zaradczych 
przeciw przewleczeniu cholery z Włoch od­
powiada obszernie, przedstawiając szczegó­
łowo wszystkie środki ostrożności, jakich 
Rząd chwycił się w r. 1883 w czasie cho­
lery w Egipcie i jakie odtąd bezustanku 
pielęgnuje i rozwija w porozumieniu z rzą­
dem węgierskim, a nawet i w porozumie­
niu z rządami państw innych. Odnoszą się 
zaś te środki nietylko do przewleczenia cho­
lery z zagranicy, lecz i do rozszerzenia się 
jej w granicach państwa. W r. 1884 wyda­
ły też polityczne władze krajowe odezwę do 
lekarzy, aby się zgłosili, którzyby zechcieli 
w razie wybuchu cholery podjąć się służby 
lekarskiej na miejscu, gdyby tam lekarzy 
brakło. Odezwa ta pozostała bez skutku, 
ale wydana teraz na nowo przez samo Mi-
Tl icf jjrn eproir wcnrrrujjf y/aK
ten skutek, że zgłosiło się mnóstwo mło­
dych lekarzy z Czech. Rząd tedy spokojnie 
powiedzieć może, iż czyni wszystko, cokol­
wiek wedle dzisiejszego stanu umiejętności 
lekarskiej i praktycznego doświadczenia czy­
nić można, i dodaje, że, z wyjątkiem bar­
dzo sporadycznych wypadków, cholera, mi­
mo że grozi granicom państwa, dotychczas 
nie wtargnęła. (Brawo! z prawicy).

Na interpelacyę pos. Kindermanna z d. 
13 maja w sprawie palenia ciał zmarłych od­
powiada hr. Taaffe, że nieprzychylne stanowi­
sko Rządu tłómaczy się po części ważnemi

to twierdzą interpelanci, a ^ rn . f
nie wie, dla czegoby właśnie o _ ^
wać z siebie przykład. (Braw°_ j
prawicy). Na zapytanie zaś, _ czy . ful .

• dnia dzisiejszego mYŚli poświę^^^ga^^
. tej sprawie higienicznej z ca f  :eca u'- 
powiada, że nie, bo i tak P.° „ Jo ^

' sprawom higienicznym wogóle, ^jś i 
wania się sprawą palenia cia* ($fa 
piero nie widzi żadnego powo° ’
brawol z prawicy). iw  *"
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z wspólnego mienia MonarchU gj fl 
Hercegowiny na zbudowanie ^  w 
znej z Mostaru ku Seraje^® .j
Kamy. _ i-.oiri ° L r

W dalszym ciągu dys
nad nowela cłowa zabiera
r *  rv ™ U l  A ------------------- t  j  i .  ■ n O S ,  _ 0g  er, który naprzód bierze p o® -^  od%  
go jako byłego Ministra hand^ gin1- ^

i jj?

go jako byłego Ministra
od0̂ m ^ V

1-1 
J

części psując nawet zasadę ibtO^ArO^

przeciw wczorajszym P°̂0
skarbu p. Dunajewskiego, U n ( p d ^ S i
Rząd teraźniejszy buduje ty^® gct1' 
walinach założonych przez Chu „ p1
częśc i nsniae na.wpl. zasadę T

iC«

handlowej. A dalej bierze w s pt 
mówiąc: Minister skarbu zarz îa*
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że i teraźniejszego stronnictwa^^•s1
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się przeciw pos. Abraham0

tego, aby miara niedorzeczności przebraną 
została. Oto tutejszy świat republikański za­
jęty jest dokonaniem ostatniego błędu, któ­
ry pozostał do spełnienia. Od dwóch tygo­
dni świat urzędowy i parlamentarny działa 
z niesłychanem zaślepieniem na rzecz idei 
monarchicznej i nie szczędzi zabiegów w ! 
najskuteczniejszej na jej rachunek propa­
gandzie ; świat ten, ustawą o wydaleniu ksią­
żąt , co do której w żaden sposób zgody w 
swem łonie osiągnąć nie może, sam zajmuje 
się wyznaczeniem przyszłego władcy Fran- 
cyi i jego legalnych następców, a zarazem 
zmusza nieskorych do sięgnięcia po koronę 
książąt, do odegrania w całej pełni roli pre­
tendentów. Położenie przestało być drama- 
tycznem a stało się komicznem. Określa je 
dziś niezrównanie z niesłychanym talentem 
ks. Napoleon w liście do deputowanych, któ­
ry pozostanie najświetniejszą illustracyą i 
najzjadliwszą satyrą dzisiejszych we Francyi 
rządów. Treścią owego listu, o ile on się 
odnosi do osoby księcia je s t : Hr. Paryża 
dał wieczór w pałacu Galiiera, nie tylko że 
ja , ks. Napoleon, nie mogę być za to od­
powiedzialnym ale nawet nie zostałem na 
ten wieczór zaproszony a przecież z tego 
powodu, chcecie mnie wydalić. To już nie­
dorzeczność nad niedorzecznościami i śmiesz­
ność nad śmiesznościaini! I istotnie ko­
nieczniejszej sytuacyi trudno sobie wysta­
wić. Czyżby śmieszność nie miała już być 
zabójczą we Francyi i w Paryżu? W takim 
razie, powiedziałbym, że to z najgorszych 
oznak, najgorsza! Co w tem wszystkiem 
najzabawniejszego a raczej najsmutniejszego 
że rząd, że p. de Freycinet, że w ogóle mało 
kto nie rozumie, iż wydalenie książąt, bę­
dzie wielką niedorzecznością i że mało kto 
życzy sobie aby wydalonymi zostali a prze­
cież wszyscy współdziałają z lekkiem sercem 
w tem dziele wstrętnem dziś swoim bezro- 
zumem i lekkomyślnością, a które jutro mo­

że mieć następstwa najgorszego rodzaju, co 
pozbawią społeczeństwo reszty bezpieczeń­
stwa. Odcienia przebiegu sprawy, są do naj­
wyższego stopnia charakterystycznemi; i tak 
przez dwa ostatnie dnie wszystkie zabiegi 
rządu a zwłaszcza p. de Freycinet skiero­
wane były w celu zatrzymania we Francyi 
ks. Aumale, który oświadczył, że nie pozosta­
nie na mocy ustawy Bardeau-Brousse jako 
stwarzającej mu sytuacyę niemożliwą; to­
czyły się" układy między księciem a rządem, 
układy które dziś stały się bezcelowemi, 
skoro uchwała ostateczna komisyi prześcig­
nęła nawet to, na co rząd już się zgadzał. 
Bądź co bądź p. de Freycinet chciał wyda­
lając wbrew przekonaniu własnemu hr. Pa­
ryża, mieć przynajmniej zaszczyt zatrzyma­
nia ks. Aumale. To wystarcza aby ocenić 
republikę i republikanów dzisiejszych ! Wy­
dalenie książąt to nowy dla Paryża ubytek 
a ludność odczuje to dotkliwie i nie łatwo 
przebaczy. Książęta majętni a acz oszczędni 
przecież czynią wiele i wydafą sporo. Wy­
prawa asiężniczki Amelii przyniosła sklepom 
i przedsiębiorcom paryskim przeszło półtora 
miliona franków. Są to w dzisiejszych cza­
sach wymowne argumenta z któremi gabi­
net wie, że liczyć się trzeba, lecz liczyć się 
nie ma już siły, a tem się jedynie pocie­
sza, iż zezwalając na wydalenie książąt, nie 
będzie potrzebował podać się zaraz do dy­
mi syi 1 Oto zaś dziś głównie tu idzie 1

Równolegle z wydaleniem książąt, acz­
kolwiek bez związku z niem przygotowuje 
się na innem polu inna katastrofa — Co- 
ąuelin podał się do dymisyi i opuszcza Thea- 
tre Franęais! To cios prawdziwy w obecnym 
stanie tej instytucyi. Cocpielin, przyjaciel 
Gambetty, republikanin dotychczas zawzięty, 
doznał także rozczarowania : powstał mię­
dzy nim a ministrem Goblet zatarg i Co- 
ąuelin twierdzi, że jak wszystko inne za o- 
becnych rządów, tak i Theatre Franęais u-

pada i dezorganizuje s i ę ; że podajae się do 
dymisyi, ma na celu wywołanie reakcyi i 
uratowanie od zguby tego teatru nad tea­
trami.

P. Goblet utrzymaje zaś, że Coauelin 
nie będzie śmiał tego uczynić, że w osta­
tniej chwili cofnie dymisyę, że gdyby ina­
czej postąpił, potępiłoby g0 społeczeństwo 
francuskie ! Tymczasem Loąuelin już się przy­
gotowuje do artystycznej podróży na oko­
ło świata. Zapewnia  ̂ iż z nowym rokiem 
opuści stanowczo Theatre Frangęais i uda 
się najpierw do Ameryki; ztamtąd powróci 
i da pożegnalne w Paryżu przedstawienie, 
którego program już ułożony, składa się z 
samych arcydzieł Moliera; następnie rozpo­
cznie podróż po Europie od Wiednia i pra­
wdopodobnie zawita także do nas. Między 
innemi jest on w posiadaniu doskonałego 
przekładu Fausta i chce wystąpić w Wie­
dniu jako Mefisto. Wybaczcie za wyrażenie 
ale — pali się —  do tej roli.

Coż to jednak będzie za nieodżałowa­
na strata dla domu Moliera, strata, która 
może zadać, przynajmniej na czas jakiś, 
stanowczy cios instytucyi, która jest wła­
snością cywilizowanego świata.

Ostatni bowiem prawdziwy talent w 
pełni sił a posiadający tradyeyę, to dziś 
niezaprzeczenie Coąuelin, zwłaszcza po u- 
stąpieniu Delaunay, który również wobec re­
publikańskich rządów przyspieszył swój od­
wrót.

O niezbędności Coąuelina, nabrać mo­
żna w tej chwili bardziej niż kiedykolwiek 
przekonania, na przedstawieniu owego naj­
nowszego a tak wyjątkowo dziś podniosłego 
wykwintnego i doskonałego utworu Feuille- 
ta Channllac. Żaden z młodych ani nawet 
ze starszych me zastąpi tu Coąuelina, któ­
ry stworzył postać nową zupełnie w spo­
sób oryginalny a przecież z całą miara i 
równowagą artystyczną a przytem umiał
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ZitZeInian^0<̂atku budynkowym i o podatku 
(Oskiej ^  ’ które ciężą na posiadłości 
ez eJ, m zeebodząc do "samej już noweli 
ku k>c r ']W-Ca u w od zi, że same cła rolni- 
«h Mep kie^wu nie pomogą. W państwie, 

* eJ zboża produkuje, niż spożywa, 
k°Z'1 ' o j 6dewszystkiem o popieranie wy- 

ref  ̂ gospodarkę finansową. Po- 
s *4, bo (-01110,! co do restytucyi podatku od 
ijjiucyj zerazQiejszy fiskalny sposób tej re- 

w 0 «Pełnie ubezwładnia usiłowania co 
Jo ' k<b: !Po^ zeba spichlerzów publiez- 
Û ipkn f le.‘ania pożyczek na warranty, a
5  j " 4 V  4 1™” 1-(J ‘Jeży eJSzej ugody z Węgrami. A co 
ą \ że J^Podarki finansowej, jest ona
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5% ^ y8‘ swoim fiskalizmem. W ten 
* Mow , c â ocbronne stają się ułud 

ih 8̂kusVna oaw,adcza, że będzie głosował 
aHi. r 7rSZ(!zegół°wą, aby w niej wnosić 

&« Tą z J- ,Wcfwe brawo \ z lewicy.)
\J jeszoy^knięto dyskusyę. Posłowie zapi- 
Poft* e l̂ie °j £‘ osu za nowelą kazali się 
% 'o za - nim3 także pos. Chamiec; 

'tóą &p plsan* przeciw noweli wybierają
\  C p i  ym pos> Płenera-
V  ;ene-r wyw°dzi naprzód, że no-
c^r&inj i68*1 integralną cząstką ugody z
któ; p ’ a. Po krótkim wstępie tym zwra- 

wczorajszym wywodom pana 
le k'0in arou Z zwykłem sobie zarozu- 
O a zarT, P°wja<ia mówca, a przyklasku- 
W> sVbu ewiea ~  starał się pan Mini-

r- l 877Z-riJo ^ yłuszezyd’ -iak trudna >..1 Ĉsio— 1 1^78 ugoda wskutek upo-
-g1 stronnictwa rządowego. Wska-

- miSdzy Rządem ówczesnym 
C  ®tówiłł  ° wczesna i w gorących sło- 

PrZp7 °. Popieraniu Rządu teraźniej
Ćm ieniu f zosć tóraźlliej 8za w prze- 
'żjj u byja „ dn tamtych czasów. Prawda,

Cóż się stało, aby zwalczyć opór Węgrów 
wesprą wie przywrócenia waluty? Regularnie 
Rzad tutejszy ulegał. W jednym tylko wy­
padku, gdy chodziło o czeskie napisy na 
banknotach, rząd tutejszy chciał dać dowód 
swej siły (toesołosc na lewicy) ̂ ale i to nie­
długo trwało, bo i tej pełnej sławy kam­
panii Rząd zaniechać musiał opłakanym od­
wrotem. ‘'(Wesołość i huczne brawo! z lewicy).

Niniejsza nowela celna jest pochodze­
nia węgierskiego i to zarówno pod wzglę­
dem ceł rolniczych, jak przemysłowych Wę­
grom szkodzą niemieckie cła na zboże; pro­
jektują więc w noweli niniejszej podwyższę^ 
nie ceł przemysłowych nie w interesie prze­
mysłu austryaekiego, lecz dlatego, żeby wziął 
odwet na Niemczech za cła zbożowe, kła­
dąc zapory dowozowi niemieckich płodów 
przemysłowych do Monarchii austro-węgier- 
skiej i spodziewając się. że Niemcy wsku­
tek tego zaprzestaną walki cłowej. Nowela 
ta jest tedy przeznaczona na to, żeby była 
przedmiotem negocyacyi w rokowaniach z 
Niemcami o traktat cłowy.

Mówca rozwodzi się o smutnem poło­
żeniu rolnictwa, nie przyznając jednak, iżby 
rzeczy tak źle się miały, jak to powszechnie 
przedstawiają. Pojmuje tedy, że rolnicy, 
szczególniej na Węgrzech, gdzie stanowią 
dasę panującą, szukają ochrony w cłach na 
zboże, ale nie przyznaje, iżby te cła mogły 
wywrzeć pożądany skutek. Nie wszyscy też 
właściciele gruntów na Węgrzech są o po­
żytku ceł rolniczych przekonani W pań­
stwie importującem zboże cła zbożowe mają 
lożądany skutek w podwyższeniu ceł zboża 
na całe państwo; w państwie atoli, które 
eksportuje zboże, jak Austro-Węgry, skutek 
ceł co do cen zboża będzie równy zeru. Na­
tomiast pewny jest ten skutek, że Tyrol i 
Dalmacja, sprowadzając zboże z Niemiec i 
z Włoch, mocno przez cła te ucierpią. Ro­
zumiem tedy opór posłów z Dalmacyi prze­
ciw podwyższeniu ceł na zboze,a co do Ty­
rolczyków, mam od posłów południowo-ty- 
rolskich wprost polecenie oświadczyć ich 
imieniem, że w każdem stadyum obrad g ło ­
sować będą przeciw noweli.

Nowela ta jest tedy projektem, który

^ whiy\^0wczas trudna, ale nie z na- 
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niesłuszne jest twierdzenie Ministra skarbu, 
jakoby wniosek ten miał być klinem na 
rozszczepienie większości. Minister skarbu w 
zwykły sobie sposób zawiły przeczył wczoraj, 
iżby był groził rozwiązaniem Izby. Proste poró­
wnanie oświadczenia jego w komisyi zesło- 
wami wczorajszemi pokazuje, że tu a tam 
mówił wcale co innego. W komisyi Mini­
ster skarbu oświadczył wyraźnie: „Jeżeli 
wnioski rządowe będą odrzucone, Rząd nie 
mogąc ani rozpoczynać nowych rokowań, 
ani też odroczyć tej sprawy, nie omieszka 
natychmiast wysnuć ztąd te konsekweneye 
konstytucyjne, czyli przedstawić Najj. Panu 
te wnioski, które zapewnią tym stypulacyom 
rządowym przyjęcie". Czyż dymisya mogła­
by" zapewnić im przyjęcie? (Bardzo słusznie! 
z lewicy). Po dymisyi nastałby inny gabinet 
i byłoby się stało wręcz odwrotnie: wypa­
dłoby mu właśnie rozpocząć nowe rokowa­
nia z Węgrami. (Tak je s t! brawo \ z lewicy) 
A więc była to groźba o rozwiązaniu Izby. 
Ale niebawem po napuszystem odczytaniu 
jej, Rząd począł układać się z prawicą, a 
rezultat tych układów mamy we wniosku 
Abrahamowicza. Minister skarbu zapytany 
w komisyi, jak się zachowa względem" nie­
go, oświadczył, że będzie rokował o nim 
z Węgrami. Dnia 31 maja oświadczył był, 
źe nowych rokowań wszczynać nie może, 
dnia 4 czerwca oświadcza, że będzie roko­
wał. Oto wielka energia, którą z wielką 
emfazą chełpił się Minister wojny. (Huczne 
brawo/ e lewicy i głosy: a logika!)

Mówca wywodzi dalej w ostrych sło­
wach przeciw panu Ministrowi skarbu, że 
wniosek Siissa nie jest skierowany przeciw 
Węgrom, lecz jedynie przeciw krzywdzeniu 
skarbu przez przemytnictwo. Skoro już nało­
żeniem ogromnego cła podrożono konsumen­
tom naftę, niechże przynajmniej cel będzie 
osiągnięty, dla którego się to stało, to jest 
niech się pomnożą dochody skarbowe, a 
niech ludność nie ponosi podatku na rzecz 
kilku wielkich spekulantów. Kończy zaś mó­
wca terni słowy: Położenie rzeczy w naszej 
połowie Monarchii zeszło w skutek polityki 
teraźniejszej na to, ża znikają wszelkie wę- 

edy projektem, który zły łączące. Na Węgrzech dziś także chwila 
nam przedstawia rząd węgierski, a Rząd tu- krytyczna; odzywają się głosy skrajne i da- 
tejszy jest tylko pośrednikiem. I właśnie żności separatystyczne. W takim czasie żv-

dza mu stwierdzić, że są wyjątki, t. j. są 
tacy, którzy przyjmują podarki.

Poprawkę Krausa odrzucono i uchwa­
lono ustawę bez zmiany w drugiem i zaraz 
także w trzeciein czytaniu.

Bez dyskusyi uchwalono potem projekt 
rządowy o kredytach dodatkowych na utwo­
rzenie prowizorycznych posad nauczyciel­
skich, i na dodatki służbo- e dla suplentów 
przy skarbowych szkołach średnich i semi- 
naryach nauczycielskich.

P r e z e s  odpowiada na wezwanie pos. 
Plenera, aby położył kres zaczepianiu ży­
dów przez antisemitów, że ubolewa nad te- 
mi zaczepkami że jednak regulamin nie 
daje mu władzy do zapobieżenia im. Najle­
piej będzie zupełnie ignorować mowy anti- 
semickie.

Koniec posiedzenia o godz. 4 m. — . 
Następne w środę.

dlatego, że mamy tu sprawę tylko z Wę­
grami i że przywiązujemy wielką wagę do 
utrzymania jedności terytoryalnej Austro- 
Węgier pod względem handlowo - cłowym i 
że żądania węgierskie w wielu punktach są 
słuszne, dlatego przyjmujemy nowelę jako 
przedmiot dyskusyi szczegółowej.

Z strony antiseinickiej żądają unii cło­
wej z Niemcami. Pomówię o tem; wprzód 
jednak na samo wspomnienie antisemitów

żności separatystyczne, w tatim. czasie ży 
wioły umiarkowane tu i tam powinny szukać 
tego, co obie połowy Monarchii ściśle po­
wiązać może. (Huczne brawo z lewicy). Z 
teg"o względu przyjmujemy tę taryfę za 
przedmiot dyskusyi szczegółowej; czynimy 
to, bo chcemy Monarchii. W tym duchu 
każdy rozumny polityk pojmować będzie na­
sze głosowanie. (Huczne brawa, przeciągłe 
oklaski i powinszowania z lewicy.)

W głosowaniu uchwalono bardzo prze-
muszę wynurzyć żal, że pan prezes Izby, | ważną większością głosów przejść do dysku- 
który zresztą z wielką gorliwością stara się syi szczegółowej i na tem przerwano obra-
zachować powagę Izby, pozwala od kilku mie­
sięcy rozwielmożniać się tu tonowi niepo­
hamowanej nienawiści ku żydom. (Huczne 
brawo! z lewicy.) w  tej Izbie nikt nie po­
winien być narażony na ustawiczne zaczepki 
dla wyznania lub plemienia swego. (Tak 
jest! z lewicy.) Proszę pana prezesa, aby 
temu nadużyciu zapobiegał. (Głosy antise­
mitów: Piękna wolność głosu 1 Przeciw
wszystkim mówić wolno, tylko nie przeciw 
żydom 1 — Krzyczą z lewicy: Cicho tam! 
P fe! Do karczmy z wami!) Niechże anti- 
semici po słowach zdobędą się na czyn. 
Kto antisemityzm na seryo bierze, niechże 
stawi wniosek, w którym wypowie, jak so­
bie wyobraża odparcie czy wyparcie żywiołu 
żydowskiego. (Głosy antisemitów: Toteż się 
stanie! — Głosy z lewicy: Cicho tam!)

A więc z strony antiseinickiej i zdaje 
mi się, że z strony innego jeszcze posła 
zalecają nam unią cłową z Niemcami. Poj­

dy nad nowelą celną.
Na propozycyę prezesa Izba bierze 

pod obrady wniosek Matusza o doli suplen­
tów po gimuazyach i seminaryach nauczy­
cielskich. Komisya budżetowa, której wnio­
sek ten był przekazany, wnosi projekt usta­
wy, mocą której od początku nowego roku 
szkolnego suplenci i nauczyciele pomocni­
czy, którzy pięć lat bez przerwy i nagany 
służyli w obowiązku rzeczywistego nauczy­
ciela, mają pobierać płacę o 200 zł. pod­
wyższoną. Lata spędzone w służbie przy 
nieskarbowej szkole średniej, m o g ą  być 
wliczone przy przejęciu nauczyciela do szkoły 
skaroowej. Nadto wnosi komisya rezolucyę: 
„Wzywa się Rząd, aby przy zapowiedzia- 
nem obsadzeniu wszystkich systemizowanych 
posad nauczycielskich uwzględnił przede- 
wszystkiem starszych egzaminowanych su­
plentów."

Pos. F u s s  stwierdza, że projektowana

Z Koła polskiego.
Z Koła polskiego otrzymujemy nastę­

pujący komunikat:
Koło poselskie polskie na posiedzeniu 

6 czerwca po dłuższych rozprawach uchwa­
liło jednomyślnie na wniosek przewodniczą­
cego p. Grocholskiego oświadczyć się za tem, 
aby roztrząśnięty przez tomisyę projekt u- 
stawy cłowej przyszedł pod rozprawy i u- 
cbwały Izby poselskiej teraz, przed odro­
czeniem Rady państwa. Przewodniczący wy­
raził zarazem życzenie, aby podczas rozpraw 
w Izbie nad projektem ustawy cłowej ża­
den z posłów polskich nie brał urlopu, wy­
jąwszy nieodzownej potrzeby, a ci którzy 
będą w tej konieczności wzięcia urlopu, aby 
to zawczasu oświadczyli.

Następnie przystąpiono do roztrząsania 
spraw będących na porządku dziennym na­
stępnego posiedzenia Izby. Pos ks. Cbot- 
kowski żądał pozwolenia przemówienia w Izbie 
przy rozprp.wach nad projektem ustawy, ty­
czącym się powstrzymania zaburzeń socya- 
listowskich, przedstawiając, że chce prze­
mówić jako kapłan ze stanowiska chrześeiań- 
skiego. Koło oświadczyło, że według regu­
laminu, każdy członek Koła ma zupełną wol­
ność zabierania głosu w Izbie w sprawach 
wyznaniowych w swojem własnem imieniu. 
Następnie po dłuższej dyskusyi uchwaliło 
Koło głosować w Izbie: 1) Za roztrząśnio- 
nym przez komisyę szkolną projektem usta­
wy, co do wynagradzania nauczycieli religii 
w szkołach ludowych i średnich, według 
wniosków większości komisyi izbowej. 2) 
Za rostrząśniętym przez komisyę prawniczą 
projektem ustawy zatwierdzającej układ z 
Węgrami co do zabezpieczenia prawa auto­
rów dzieł literatury i sztuki. 3) Za roztrzą- 
śniętym przez komisyę handlową projektem 
ustawy, ustanawiającej posady rzeczywistych 
wiceprezydentów przy Namiestnictwach we 
Lwowie i Pradze.

Na posiedzeniu w dniu 9 czerwca, Koło 
poselskie polskie po rozprawach co do wy­
rażenia wśród dyskusyi ogólnej w Izbie po­
selskiej nad taryfą cłową, zapatrywań po­
słów polskich na tę taryfę przyjęło do wia­
domości, iz polscy członkowie komisyi cło­
wej Abrahamowicz i Chamiec, korzystając 
z zastrzeżonego regulaminem Kołu prawa 
przemawiania w Izbie w myśl uchwał Koła, 
zapisali się do głosu. Następnie Koło uchwa­
liło głosować za wzięciem przedłożonego 
przez komisyę cłową projektu taryfy cłowej 
za podstawę rozpraw szczegółowych. Nako- 
niec rozpoczęło szczegółowe rozprawy nad 
pozycyami tej ustawy.

muję, że węgierskie i jeszcze pewne inne j przez komjsyę ustawa nje ’ d wJ zupełno 
interesa ronucze urnom a tfti unii, 00 zaro- : , .  , „ „ „ „ „  __u 1,interesa rolnicze pragną tej unii, 
wno dla Węgier, jak dla owych innych in_ i ści tego, czego chciał wniosek Matusza. 
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swych płodów w Niemczech, ale rachunek 
zapłaciłyby różne gałęzie przemysłu cze­
skiego, morawskiego, szląskiego^ i styryj

200 zł., dochody ich poaostaną jeszcze bar­
dzo szczupłe Oprócz tego koniecznie trzeba 
usunąć wiszący nad ich głowami miecz

skiego! Damoklesa którym jest niestałość zaanga-
unii tej stawaja na zawadzie, mówić nie z° ™ a .  Nakoniec mówca w ostrym tonie 
heilp • wio • r.\r. nnimnie iak zwraca się przeciw słowom wypowiedzianymbęńę; ale żadną miarą nie pojmuję, jak 
można jednym tchem żądać unii cłowej z 
Niemcami i zarazem granicy cłowej między 
Austryą a Węgrami. Czyż zdaje się wam 
że Niemcy przyjęłyby unię cłową z Austryą 
z wykluczeniem Wegier? Głównym moty­
wem dla Niemiec byłoby przecież tylko zdo­
bycie sobie węgierskiego pola odbytu. Jak­
kolwiek pomysłu tego z względu na prze­
mysł austryacki popierać nie możemy, to 
jednak pragniemy powrotu do traktatowych 
z .Niemcami stosunków, i do tego też zape- 

116 T0p,rowadz’ niniejsza nowela cłowa.
Jedyne przeciwieństwo między nami a 

zadem co do tej noweli, które przybrało 
nieco ostry charakter, polega na wniosku 
®assa o cle od Snafty. Przeciw wywodom 
Ministra skarbu twierdzę, że jest to wnio- 
/r^pntT10117 ^ c z n i e  z pobudek wziętych 
czvch NTaŜ mej’ nie zaś z pobudek stronni-

7 Uczność żJeef Kym teS° dowodem Jest ok°-
• kie Stronnictwa f> td,k on jest naturalny, a 

% dnia 15 czerwca 1886.

się przeciw słowom wypowiedzianym 
w komisyi przez sprawozdawcę pos. Jireczka, 
że niektórzy nauczyciele gimnazyalni otrzy­
mują podarki od rodziców, i z oburzeniem 
odpiera tę obrazę całego stanu nauczyciel­
skiego. (Huczne brawo! z lewicy).

Tu zabiera głos Minister wyznań i o- 
światy, p. Ga u t s c h ,  którego mowę poda­
my jutro.

Po przemówieniu Ministra, zamknięto 
dyskusyę ogólną.

W dyskusyi szczegółowej pod. K r a u s  
wnosi poprawkę, żeby po wyrazach „suplen­
ci" w nawiasie oprócz „nauczycieli pomo­
cniczych" położyć jeszcze „asystentów

Pos. M a t h o n  użala się, źe na Mora­
wie skarbowe szkoły średnie czeskie mają 
o wiele więcej suplentów niż niemieckie.

Sprawozdawca komisyi pos. J i r e e z e k 
sprzeciwia się poprawce Krausa, a Fussowi 
odpowiada, że z doświadczenia umie powa-

SPRAWY IOIARCHII
Pol. Corr. pisze: Skutkiem zaszłych 

niedawno temu w kilku okręgach przemy­
słowych zamachów dynamitowych , które 
przypisać należy motywom anarchistycznym, 
oraz znalezienia wśród okoliczności budzą­
cych podejrzenie patronów dynamitowych, 
polecono władzom politycznym, aby zawe­
zwały ponownie, o ile tego okaże się po­
trzeba, przedsiębiorstwa kopalniane i inne, 
przy których są w użyciu roateryały rozsa­
dzające , iżby celem zaradzenia wykradaniu 
tych materyj i nadużyciom z niemi ze 
strony robotników, przestrzegały jak najści­
ślej przepisów odnoszących się do manipulacyi 
materyami wybuehowemi, przedewszystkiem 
zaś prowadziły dokładny spis wydanych 
robotnikom i zwróconych przez nich jako 
niespotrzebowanych materyj wyDuchowyeh, 
dozorowały i kontrolowały jak najsurowiej 
robotników, i aby dla dozorowania maga­
zynów z materyami wybuehowemi ustana­
wiały ludzi bezwzględnie pewnych i go­
dnych zaufania. Gdzie tego wymagają oko­
liczności, należy starać się koniecznie o to, 

i aby do manipulacyi materyami wybucho- 
wemi i przy ich użyciu byli ustanowieni 
najzupełniej godni zaufania fachowi funk-

obrażać nie myślał, co jednak nie przeszka-
żać stan nauczycielski, którego bynajmniej cyonaryusze. Gdyby okazała się tego po­

trzeba, władze polityczne mogą zmienić
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w sposób odpowiedni regulaminy ruchu 
pojedynczych przedsiębiorstw, i przy tej 
sposobności zarządzić co okazuje się potrze- 
bnem dla przeszkodzenia wykradaniu ma- 
toryj wybuchowych; również mogą być 
zaprowadzone rewizye robotników po ukoń­
czonej pracy. Przedsiębiorstwom, które sta­
łyby się winnemi zaniedbania odnośnych 
obowiązków, ma być odjętem zezwolenie do 
używania materyj wybuchowych.

t Król Ludwik II Bawarski
Wczoraj otrzymaliśmy następujący z 

M o n a c h i u m  t e l e g r a m :
Dyrekcya polioyi ogłasza plaka­

tami, że k r ó l  L u d w i k  II dnia IB 
b. m., w niedziele, o godzinie trzy 
kwadranse na 7m§ wieczorem w  cza­
sie spaceru po parku zamkowym r z u ­
c i ł  s i ę  z p a g ó r k a  do  j e z i o r a  
s t a r n b e r s k i e g o .  Lekarz przybo­
czny dr. G u d d e n  w s k o c z y ł  d o  
j e z i o r a  c e l e m  r a t o w a n i a  k r ó ­
la.  O b a j  u t o n ę l i .

O katastrofie tej, która przejmie 
niezawodnie świat cały najboleśniej - 
szem uczuciem odbieramy dzisiaj na­
stępujący telegram z Monachium :

Król Ludwik, który po przybyciu do 
Berg poddał się spokojnie dyspozycyom le­
karzy, wyszedł w niedzielę przed wieczorem 
do parku na spacer w towarzystwie dokto­
ra Guddena. Gdy obaj długo nie powracali 
przedsięwzięto poszukiwania w parku i zna­
leziono ich w jeziorze. Z początku dostrze­
żono u obu słabe oznaki życia. Po bezsku­
tecznych usiłowaniach przywrócenia ich do 
życia, stwierdzono śmierć o północy. Kata­
strofa nastąpiła prawdopodobnie 6 minut 
przed godziną 7m&, o tej bowiem godzinie 
stanął zegarek królewski. Dr. Miller i bur- 
grabia pałacu wydobyli zwłoki na brzeg je ­
ziora. Bezpośrednio po przeniesieniu króla 
i Guddena do łóżek, zamarłj w nich wszel­
kie objawy życia, ł  tętna bić zaprzestały. 
Sądząc z uszkodzeń^doatrieżonyeh na zwło­
kach dr. Guddena, którego twarz była po­
drapaną, należy przypuścić, iż w czasie a- 
kcyi ratunkowej stoczoną została gwałtowna 
walka. Za przypuszczeniem tekiem przema­
wiają także liczne ślady stóp na dnie je- 1 
ziora. Król zrzucił z siebie paltot i surdut, 
poczem rzucił się w jezioro. Dr. Gudden 
stoczył za nim. W czasie przedpołudnio­
wego spaceru król rozmawiał na pozór zu­
pełnie spokojnie z dr. Guddenem. O godzi­
nie trzy kwadranse na 7mą wieczorem król 
dość szybko opuścił s dr. uuddenem apar- 
tamenta zamkowe i nakłonił lekarza do 
pozostawienia dozorców.

O godzinie 11 w nocy znaleziono oba 
ciała w oddaleniu 50 krokóV od brzegu, w 
głębi 2V* metrów. Dr. Gudden rzucił się 
widocznie w jezioro pragnąc ratować króla. 
Parasole obu, paltot króla, który prawdo­
podobnie został pospiesznie zrzuconym, le- 
żuły na brzegu. Na czole i policzkach dr. 
Guddena znajdują się ślady zranienia, po­
chodzące od paznokci królewskich.

Dnia 14, w poniedziułek, o godzinie 
lOtej przed południem, o d b y ł o  s i ę  z a ­
p r z y s i ę ż e n i e  g e n e r a l i c y i ,  k o r p u s u  
o f i c e r s k i e g o  i ż o ł n i e r z y  na w i e r ­
n o ś ć  i p o s ł u s z e ń s t w o  dla konstytucyj­
nego króla Ottona I, brata ś. p. króla Lu­
dwika, który, jak wiadomo, dotkniętym jest 
chorobą umysłową. Równocześnie zaprzysię- 
żono generalicyę, oficerów i wojsko na po­
słuszeństwo dla regenta, księcia Luitpolda.

"We wszystkich kościołach biją w dzwo­
ny żałobne. Ludność okryta najcięższą żało- 

wzburzeniu. Pomimo ulewnogo do- 
szczu, tysiączne tłumy obięgają pałac kró­
lewski, oczekując proklamacji.

Wczoraj popołudniu ministrowie Crails- 
heim , Foeustle, i Riedel wyjechali do Ber­
gu dla dokonania oględzin zwłok królew­
skich i spisania odpowiedniego dokumentu.

Przewiezienie zwłok do Monachium, 
odbędzie się w czasie najbliższym. Zwłoki 
zostaną wystawione w kaplicy starego zam­
ku. Kościoły są przepełnione. Wojsko prze­
bywa w koszarach, W mieście panuje zu­
pełny spokój. Wszędzie objawia się głęboki 
smutek.

Ogłoszony został p a t e n t  r e g e n -  
eyi ,  który oznajmia, iż w myśl konetytucyi 
po śmierci króla następstwo tronu spada 
na księcia Ottona, ponieważ tenże jednak 
z powodu nieuleczalnej choroby umysłowej 
nie może sprawować osobiście rządów, obej­
muje regencyę książę Luitpold, jako naj­
bliższy agnat. Książę Luitpold wzywa do 
chętnego i zgodnego z obowiązkami uzna­
nia Ottona, jako jedynie prawowitego wład­
cy i do ślubowania tak jemu, jak regentowi 
niewzruszonej wierności i bezwarunkowego 
posłuszeństwa. Wszystkie władze mają da­
lej funkeyonować, sprawować swoje czynno­
ści i wydawać wyroki w imieniu króla Ot­
tona. Patent podpisany przez księcia Luit-

| poida i wszystkich ministrów przypomina 
• wszystkim funkeyonaryuszom złożoną przez 

nich przysięgę na konstytucję, a przede- 
wszystkiem przysięgę służbową. Patent pod­
pisany jest przez ks. Luitpolda i wszystkich 
ministrów.

Ludwik I I ,  (Otto Fryderyk Wilhelm), 
król bawarski, urodził się dnia 25 sierpnia 
1845 w Nymfenburgu. Był synem króla 
Maksymiliana II i królowej Maryi, córki 
księcia Wilhelma pruskiego. Otrzymawszy 
wychowanie nader staranne, został w 18 
roku życia, dnia 10 marca 1864, po śmier- 
m ojca, powołany na tron. Z objęciem rzą­
dów Ludwika II nie uległa polityka żadnej 
zmianie, zmieniali się tylko ministrowie. 
Król od początku swego panowania przeno­
sił nad wszystko samotność, przebywał 
najczęściej w zamku Hohenschwangau, Lin- 
denhof, lub Bergen nad jeziorem Starnberg. 
gdzio zaszła katastrofa. Zajmowała go prze­
ważnie literatura i nowoczesna muzyka 
Wagnera, któremu dziś przypisują zgubny 
wpływ na umysł króla. Król Ludwik, za­
ręczony z księżniczką Zof ią, córką księcia 
Bawaryi Maksa, zerwał sam ten zamierzo­
ny związek w roku 1867. Za politykę kró­
lestwa bawarskiego, która się skończyła 
traktatem pokojowym w sierpniu 1866, nie­
korzystnym dla Bawaryi, nie był Ludwik 
zgoła odpowiedzialnym. Sie stawał nigdy 
w opozycyi przeciw rozwojowi konstytucji 
państwa niemieckiego. Mimo chwilowo 
uzyskanej większości katolickiej v  sejmie 
1869 r., nie chciał Ludwik powołać mini­
sterstwa bezwzględnie katolickiego i ultra- 
montańskiego. W chwili wybuchu wojny 
prusko-francuskiej, stanął po stronie Nie­
miec i nie czekając na uchwałę Izby, wy­
stąpił z inieyatywą w imieniu Bawaryi. Na 
traktaty wersalskie, które wcieliły i Bawa- 
ryę do państwa niemieckiego, zgodził się 
bezwarunkowo, i w dniu 30 listopada 1870  
wystosował do książąt niemieckich i wol- 
nycn miast pismo , ażeby króla Prus , jako 
prezydenta związku , uznały eesarzem Nie- i 
miec. Następnie, po otrzymaniu zgody ksią­
żąt, polecił księciu Luitpoldowi , przebywa­
jącemu w głównej kwaterze , ofiarować we 
właanem i książąt imieniu koronę cesarską 
Wilhelmowi. Do końca opierał się dymisji 
gabinetu liberalnego. W roku 1S74 rozpo­
czął nad Chiemsee kopiować Wersal wzno­
szeniem rozmaitych budowli, a prowadził 
odtąd życie w zupołnem prawie odoso­
bnieniu.

N ajjaśnicjssy Pan raczył nąjmi- 
łośoiwiej udzielić z prywatnej Swej szkatuły 
gminom Sredniejwsi i Blackowsj, w powiecie 
liskim, ua budowę szkoły, zapomogi w kwocie 
200 zł.

— «JE. pan Minister skarbu dr Du­
najewski przybył dnia 12 b m. wieczorem 
z Wiednia do Krakowa, aby być obecnym na 
akcie zaślubin swojego syna.

Obchód /.alożenla tablicy  pa­
m iątkowej ś. p. Władysława Ludwika An- 
ezyea, w kościele ś. Salwatora na Zwientjńeu 
w Krakowie, odbył się w warunkach pełnych 
poezji. 0 godzinie lOej zgromadzili się dele­
gaci różnych t*war*ystw i korporacyj, oraz ce­
chy z ohorągwiami, przed kościołem PP. Nur- 
bertneek na Zwierzyńca i ztąd wym arł proce- 
syonaluie pochód. Barwas chorągwie powiewały 
wśród alei kasztanów i lip, zdążają* na wgó- 
rze, zkąd szeroko roztacza się widok niezrówna­
nego uroku i najdroższych wsporaień, które An- 
ozyc, prawdziwe dziecko krakowskie, gorąco 
miłował i nieraz opiewał. Powietrze było ohło 
dno, ale dziwnie wonne Kościółek, z którym 
wiele wiąże się wepomied historycznych, nie 
pomieścił zgromadzonych — zapełnili oni cmen­
tarz, przypominający wiejskie omen tarta. Obe­
cni składali podpisy na pergaminie, który miał 
być wmurowany, orsz ofiary na ntrzyiaanie ta­
blicy. O g. lOej te. ktn. Oprzędek, probostoz miej­
scowy, celebrował uroczystą Mssą św., a pod­
czas nabożeństw*, ehór drukarzy krukowekioh 
odśpiewał Mszę Karola Kurpińskiego. Po na­
bożeństwie Stanisław Załęeki, T. JM witąpił 
na ambonę przygotowaną na cmentarza i miał 
mowę doskonale dostrojoną do okoliczności i 
zgromadzenia. Następnie zgromadzeni udali się 
znów do kościoła, gdzie ks. kanonik Pelczar, 
ująwszy w rękę młotek, przystąpił do obrzędu 
wmurowania i poświęcenia tablicy, przyozem 
w podniosłych słowach zaznaczył stanowisko 
Anczyca w społeczeństwie i tnaezenle obchodu, 
tudzież oddał tablicę pod opiekę miejscowego 
probo^aczft. Przed tablicą złożono następujące 
wieńce' Włościanie ze Zwierzyńca — Przyja 
cielowi Indu; Towarzystwo Tatrzańskie, Krak. 
Tow. oświaty ludowej; Koło srtyetynzno-literao 
kie; Najukochańszemu Ojcu, Rodzina; Nieodża­
łowanemu przyjacielowi, Gubrynowioz i Schmidt; 
księgarze krakowscy; Od drukarzy krakow­
skich; Zbroja i Łobzowlanie; papiernia braci 
Fiałkowsbiofa w Bielsku ; Antonina Hoffmanown, 
prawdziwemu przyjacielowi; włościanie krakow-

, scy. Wśród obecnych byli prezes Akademii, re- 
I ktor uniwersytetu, prezydent miasta, kilku 'pro­
fesorów1-, przedstawiciele świata literackiego, ar- 

j tystyoznegc i księgarskiego, wielu oby wateli 
j z miasta i przyjaciół zmarłego. Piękna tablica 

renesansowa wykonaną została w pracowni ka­
mieniarskiej p. Wł. Ohroniekiewicza, popiersie 
bronzowe modelował p. Józef Przebindowski. 
Główna zasługa inicjatywy w tej pięknej pa­
miątce, należy się p, Waleremu Rzewuskiemu.

— Na wystawę nicustąf^e) zjedno­
czonego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
(przy placu Św. Ducha* i. 10) nadesłano z 
Krakowa ośm obrazów olejnych, cztery akwa­
rele i cztery rzeźby. Za kilka dni nadesłany 
zostanie z Wiednia portret JK. prezydenta dr. 
Franciszka Smolki (pendzla Canona). Pan Lu­
dwik Temler z Warszawy, właściciel obrazu 
„Chmielnicki pod Lwowem", Matejki, przyobie­
cał arcydzieło to nadesłać ua naszą nieustającą 
wystawę obrazów.

— Zakład Stsj Teresy, znany za­
szczytnie w całym kraju z wyrobów swoich a 
mianowicie; haftów, bielizny, wypraw ślubnych 
i t. p. uprasza nas o zamieszczenie następują­
cej odezwy: „Nadużycia niektórych firm lwow­
skich, które podejmując się robót w imieniu 
Zakładu, wykony wały takowe niedbało, ze szkodą 
tego uznania, jakie sobie Zakład zdobył długo­
letnią praoą i sumiennem wypełnianiem zamó­
wień, zniewalają nas do upraszania Szan. Pu­
bliczności, by wszelkie zamówienia raczyła czy­
nić b e z p o ś r e d n i o  w Z a k ł a d z i e ,  
który tylko w tym razie przyjąć może na siebie 
odpowiedzialność, za dokładność i trwałość ro­
boty."

—- Stowarzyszenie urzędników.
Otrzymaliśmy następujące pismo w sprawie za­
siłków ogóln. stowarzyszenia urzędników na 
cele naukowe w r. 1886/7; Rada zawiadowcza 
stowarzyszenia urzędników uchwaliła na posi«- 

, dztniu z dnia 8 b. m., by dzieciom ubogioh 
j ozłonków stowarzyszenia udzielono tytułem za­

siłków naukowyoh na r. 1886/7 kwotę 7.500 
zł. Podania odnośne należy wnieść do zarządu 
centralnego (Wiedeń IX Kolingasse 17) najdalej 
do i sierpnia b. r. Bliższe warunki zawarte 
są w numerze 24 tygodnika Beamten-Zeitunq 
z dnia II czerwca b. r.

Ślub, Dzisiaj o godzinie 5 po połu­
dniu odbędzie się w kościele arobikatedraluym 
ślub p. Antyma Nikorowieza, właściciola dóbr 
ziemskich, z panną Zofią Wiktorówną, oórką 
Jakóba Wiktora, właściciela dóbr ziemskich i 
wiceprezesa towarzystwa kredytowego ziemskiego 
oraz Anny * Zatorskich.

Kapel# wojskowa pułku pieszego 
nr. 9 przygrywać będzie jutro, we środę, na 
strzelnicy miejskiej; kapela pułku pieszego nr. 
I j ,  we ozwartek, przed pałacem Namiestnikow­
skim; kapel* pułkn piesz. nr. 80, w piątek 
w ogrodzie Miejskim. ’

. Stan pow ietrza, Barometr stoi 
w mierze _  Prognoza na dobę następującą, od 
godziny 12 w południe 15 b. DJ„  według spo­
strzeżeń etaey, e. k. szkoły pofitechnieznef L  

! Wiatr o zmiennym kierunku od strony półno­
cnej, średnia temperatura dnia około 17»C 
stan nieba zmienny, powietrze więcei niż mier­
nie wilgotne, deszcz chwilowy, JaM d weal„ 
nieznaczny,

W drugiej połowie czerwca będziemy 
mieli prawdopodobnie kuka dni z poc, , tku po­
godnych, zresztą opady mierno, zachodzi jednak 
w późniejszym czasie obawa Znacznych opadów.

— W uniw ersytecie Jagiellońskim, 
w sobotę, p. Jaftób Dziewoński, rodem z Dzi 
kcwca, w Galicji, otrzymał stopień doktora 
praw.

-,Z -  ‘V*?1*16 let? ,C W sto«- podziel­ników „Skała" (przy ulicy Mickiewicza 1 251 
a mianowicie komórki z tuszem i wannami za­
silane wodą czystą, ogrzaną ua słońcu w re 
zerwoarze, zostały zrestanrowane w tym roku 
i otwarte od 1 azorwca b. r. do użytku publi­
czności, w celu, pomnożonia funduszu k**r oho 
rych. Bliskość śródmieścia, przejście przez ogród
Miejski i sam zresztą ogród w „Skale" w któ 
rym są urządzono komórki kąpielowe dla dam 
' mężczyzn, przyrządy gimnastyczne, świeża 
woda źródlana w ogrodzie „Skały", mleko i t p 
uczynią łazienki te najbardziej wygodnemi dla 
publicjności. Łazienki otwarte od świtu do wie 
ozora. Kręgielnia kryta i wygody 0 podw6j. 
nym torzo, równiot cały dzień otwarta, może 
także bye przez kółka towarzy8kie abonowaną.

— Krw aw e  zajścia, w  nooy na 14 
b. m., powstała w karczmie za Wuleeką ro­
gatką, po za rejsem policyjnym, bójka mi Ą 
siedmiu żołnierzami piechoty a obło trzydziestu 
cywilnymi, bojka, która zakończyła się smutno, 
albowiem dwaj żołnierze zostali tak ciężko po­
bici, że zarekwirowany patrol W0jBkos 0^e. 
słać ich mosiał w lestyce do wojskowego szpi­
tala. -  Jan L., lokaj, kopnął swą żonę; Kata­
rzynę tak nieszczęśliwie, ia mu*iano f  0& 
brutalstwa, ze względu na jej stan poważny, 
odwieść do szpitala. -  Franciszek M., wa­
chmistrz straży więziennej, napotkał w nocy na 
i 3 b. m., na szkarpach Gubernatorskioh, koło 
pałacu arcybiskupiego, kilku nocnyoh włóczę­
gów, g i j  ściąga i z jakiegoś nieznajomego 
w epileptycznych kurczach na ziemi leżącego 
surdut i buty. M. stanął w obronio napadnię­
tego, lecz natrafił na *  8kutkiem

czego, broniąc się swym pałasz®®’ ®. u(-/ri 
złoczyńców, O i ostatni jednak zdoła' wi 
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osi i J4 dużych gwoździ, \
ty nową zieloną suknię, nowy °̂rftalJik p°l'| ć 
niebieskiej jedwabnej materyi, ka ^  t
i kwiat sztuczny oraz obrus, w ..^r, j 
Zgubiono złoty damski z e g a re k , 
z monogramem Z. na wierz®*1 0  >•

, okoła czarno emaliowanej, A"1’,
| Zakwestyonowa.no u znanego z*° *'■ gat '̂J 

Ghodorewicza przenoszony z),nfl J g e. 
którym znaleziono odezwę tnteĵ 2
p ow . karnego, w ystosow aną d® ^  i  ^
gminnej w Siechowie by pr^’’ -i tar-v >’ o  Snl

jĵ y , I Ja1*'” I

Kulczyckiego dl* odbycia i  4 j ^
sztu ; zakwestyonowano także cz 
parasol. jrsi# tH

— Hr, Ludwik Tr*Bl. ylij 
bon, z królewskiej linii Obojga . a‘ł® ‘ 
rego śmierci doniósł telegram, ^ n c i^ ^  
bratem króla neapolitańsk*®^,:. 5 
Urodzony r. 1838, poślubił ^ , -  W  J\ 
ic« i *.*i------  Maty®(ai P j1861 królewnę bawarską
siostrę Najj. Cesarzowej ®
książę pozostawia córkę, 1 Jaś®"-''"'
Maryę Teresę. Br. Traui by* ^ „gach
ułanów nr. 13. W ostatnich c 
w Paryżu.

7 1 7  1 9 ' i ' ^ S o t ó‘ \ . i  właśc'®1 ir)icć

r
Najmlodast# ® r̂^*rmbił» 

Jacqueiine’a, dnia 8 b. m. P°
Pierre Mousset. .

—  Ślub Adellnj ^  1  Pr!
Nicolinim, odbył się dnia 9 b- 
8ulem francuskim w Swansea- .„jjn5 J>

— W ielką kradzież J .J / 
szłym tygodniu w Paryżu. ‘‘ uego ^  
się nocą do kantoru weki ,r. nkó  ̂ ^ 
Marcel i zrabowali 180.000
raeh, oraz 10.000 franków w  ̂knŜ 1' uK  
szlaki, że złoczyńcy pochodzą z v p&rf ■ l’1 
n ~  Wypadek kolejo^L ni * 
7 b. m. donoszą ■ Ubiegłej «° ' .^ e  ,jei 
nocnej (francuskiej) wpadły 0gtW 
ciągi, przyczem 25 osób doz® ' jd'
w tej liczbie trzy osoby oI§żb*eK ^  d® jfi,:

- -  P rzy  spU8«C2«Dlljeli*lS’ 
palń w Killeboeuf pod 
robotników utraciło życie skut** 
windy. , i t ° . t

— W yprawa do 8i! 
Wyprawa ro6syjska do Aiyi ">r zW cu 
wana przez przyrodnika Bnddeg >
w Astabadzio, zkąd w biaiąc-v‘,J j i 
się do Merwu, gdzie ma zbaóą al ^  
stą pomiędzy Mnrgabem i ^ jo ^
sień podróżnicy wyimazą do 
rassanie, zkąd powrócą przez
ropy.

—  Nie.ustąJijca wjaD* .. pi< 
nego towarzystwa przyjaciół 
przy placu św. Ducha 1- .sr'~j r‘ " " u   j.jffiaf*-1' " '  od iiiii*codziennie (wyjąwszy pontę ^ Bfcęp 
11 rano do 7 po południu- ^  p 
kosztuje w niedzielę 16 ’ ,tep ^
80 centów. Dia członków

W yścigi konne na torzfi

czujeh
(L.) Termin t e g g jg  V y f

konnych na 
wcześniej

At ?
a naszym
niż zwykle; J /y  '*cJ eprtli, 

botę d. 12 b. m , a 0frie
W s o b o t ą ,  prz? P°.f 

jącej ale nieco ^ j ^ j a c h  
zgromadziło się na którego> ■rftKJ'.. 
towarzystwo, w gronie T„ Na*0,-' ” f '
lijmi, widzieliśmy t F- m ,
Filipa Z a l e s k i e g o ,  - top 
b e r g s k i e g o ,  liefflł “ J j .  ((*, _
pp. oficerów wyższych prz®zc i
zajmująca ^uzwyczaj^ |yja

A
fi*

ezionkJw Towarzystwa, „ jo
mniej licznie rePrGZ,enniei PrZhtU  ̂
widzów nie były roWvkatf7 ^
dokoła toru zastępy C1 sV° ];'/ł.
roku bardzo przerzed (0c J'

-r̂ . ł .  ̂ tay V o ł. ̂  > n i  aut i,it/

w rękacli:
jako prezesa; J. L. vłi«*- 
siiego, br. A dam alidyA l^P -.j^ jeb '^ ’ 
Borowskiego i Juliusza hr-
fi z i a m i bjli pp. J. K. "* rri*—

3t T * &  " "  l  ii# . /fp  hf'
1 ks. Łamoral ThurH'1  &xl. ‘ty p. ,

P n j  w .d »  6,1 '*U fp P  
Augustynowicz; przy 1

toru spocrywal w T%, ' " 5 . Ko0<' .,,0'-,,
1'otockiego, |iorU''zn oL,utarł11', li,J,l|ii/l- 
poruHBiko br ' /

składającą a 
puhara, ofiarowąh £ „ n0.rody

ńOn

D y r e k o y »  »  J. br. ; g i e ^

J ‘ Wilh^józ®^

itfi.

4'

puhura, oiinujtocką, z dodatkiem nagroaJ, »- 
60 dukatów, było zapisany0 kohb i,o ,̂ 
*ięło zaś do startu dzieei§ fiirst p i^  
ho wicie: Porucznika J- Joro^lworfu  
wałach gniady Friseur, b . 0 

I właściciela, w kurtce . L c d  c 
’ rękawach i w czerwonej cl *



; 0 . p
pefto 8i^ erna, wałach' kasztanowaty Pi- 
yl,̂ Urz w0VV&ny Pr^ez c. k. porucznika, w ; 
j ’ Ak .Garapicha klacz gniada, j
. f,S ?iri[t ^"de, prowadzona przez porucznika 
Jtych ■’ w kurtce białej o szwach czer- j

5

*łia,yr'h “ wnuu kUliatfJ V c-awn-EU o*ei- j
Ia['icL ' W e*»pee czerwonej; p. Al. Ga i 
PGe? Vvj0gl*!r gniady, Yoltrnar, sterowany 1 

l°raci ci°iela, w" powyżej wymienionych | 
^ a ta  ' i Adaioa hr. Heydla, klacz kaszta- 

icg0 ’ !^a,(  prowadzona przez p. Mysłow-
P - Zlla»ych kolorach hr. Heydla;
K'^Aan S0 klacz gniada Sdlamy,
!'-sltie; a P‘rzez właściciela, w kurtce nie- 1 

k iesk i Cv a?ce żółtej, rękawach czerwono- 
jpbaiiy »  ’ kadeta W. Mikulego, wałach t 
i 'fioła ^ feu eh a , sterowany przez wła- * 
■ te,i • a \  milndarze i szarfie czerwono- 

?®s«’ ’ aj K* Ochockiego, klacz gniada Pre- 
r W k f 0" 1111* przez podporucznika br. 
r‘Hgo ’ ’ mundurze; Józefa hr. 1’otoc-
• , ac  ̂ kasztanowaty, Gentleman,
l.ezapCft ^ d z i ł  sarn właściciel, w kurtce 
0,0 por,.' w niebieskie i żółte pasy, awresz- 
?fl>ady 7Plka br. Skrbensky’ego, wałach 

°CCac*° H, sterowany przez wła-
b(!sko-b,, kurtce i czapce w pasy nio-

11 wynosiła 1860 metrów. 
t. c.’)i(*n ' j l  0 startu prowadził bieg Gen- 
bft|c‘ftla erQWaiU znakomicie przez wła-
p°Vfie’ m 'j^ tn ią  była Preciosa; w drugiej 

^ci0Sft zaczęła się wysuwać naprzód
n ecUai»n u mety pierwsza, wy-
’^cin * entlemana o długość konia!
Z|V  w » /Ẑ iU Salamy. Drugi koń

W r W e wk*adki-
w ^ °c ie  e ?  U 0 nagrodS Towarzystwa 
f  , 70 złr., z zapisanych 7 koni.
t* Cz der„ ** koni> a to: ^r. A* Heydla 

y. sz°wata 8avoia, (dżokiej Tempel- 
fj^yazto-fQa.flyck kolorach właściciela); J. 
w .°kiei iSrriLZa og*er kasztanowaty Yiking, 
*ej, o r«v *Wtts>dw> w kurtce bronzo- 
u 7 aek zielonych i czapce zielonej);
k S l / Z 8̂ 0' °e ier &aiady- to m et ,
i i Łljiry Moroz, kurtka czerwona, rę-
#ilSżtaho»aP i K Ochockiego, klacz
u zuaa Ua' Zenobie, r<łinV,-a; rs.^wl

ft°l°ckie

—"V*a tnałe); K Ochockiego, 
av?ata, Zenobie, (dżokiej Bańkowski, 

Jtoęk' kolorach właściciela); Józefa hr. 
^any9̂ 0’ °S 'er karogniady Gonsaio, ste 
'r. p “ Przez p, Al. Garapicha, w kolorach 

g ? ckiego. Meta wynosiła 2400 metrów. 
^  len wywołał emocyę, zdawało
êzakk 6Ia, że zwycięży Rawica. który od 

\ ł  g: 7  aż do samego niemal końca trzy- 
^yPfzLUa Pizodzie; dopiero u samej mety 
Nęł* ■ a £° Zenobia o długość, szyi i 
ł°Wj PI0rwsią nagrodę, zostawiając rywa­
li® 0(jPlebezpieeznemu wszystkie wkładki, 

pojedyńczej wkładki.
6|» 100r> S> 0 aagrodę cesarską w kwo
pPych w zgroruadził u startu z 6 zimi-

, _•> a nu*■* • G;?kvr.r'’l  zl-i zgromadził u startu z o zapi 
koni, tylko 4 konie, a to: br. A 

a klacz gniadą Dabdr-Natha, (dżokiei
'r)i A ’ w kolorach właścicie-
Wtie jklysłowskiego obiera kasztanowatego 

w (dżokiej Maciej Moroz, w kolorach 
■) > K. Ochockiego n»io»«Si,'. -

„  -  i ejMtpan, (dżokiej Michał Iw 
V  r̂ aaa7ch kolorach właściciela); i 

larnowskiego z Chorzelowa klacz 
r\ftk wł°^aH  Ofewca, (dżokiej Pyź, w kolo 

kocjj;a ' e' e â)- Zwyciężył znowu koń p-
dłyg. ?8° ’ Balipan wyprzedziwszy Odsieca 

trzech kom.
V,* IV h i » -

t,,ft z przeszkodami, (na to-
metrach długości były 

P‘ °ly) i o nagrodę 100 dukatów, 
a»ych przez p. M f—  * "  ' ’

^«48lti5agrod  ̂ honorowaS g°’ składaj U ,) za8ta®  ̂ -0

i o nagrodę 100 dukatów, 
Waaych przez p. Maryę hr. Potocką 

. aagr°dą honorową JE. hr. W. Sie- 
,'kfti »?g0' składającą się z pięknej sre- 
>4 vrm?sUwy, wzięło udział z zapisanycn 

'\tylto 8 koni, a mianowicie: P °ru'  
'Sł»l(łn . ; 'W. Enisa wałach gniady Sta- 

?*ra.n iazdz'cc właściciel); porucznika F «- 
yict6\\0. bom klacz Aldona, {jeździec wła-
r W f ’ k°r0cznika J. hr. Enrstenberga klacz,
v ■ Piw .biezdziec właściciel) ; porucznika J 
7- S v!‘̂ t a r g a  wałach Friseur (jeździec

£ ot8«he); pułkownika St. Kowai- 
^^ałach Alpliinder, (jeździec poru- 

P°ruczniVo V -  *'
r —vu Alpliinder, (jeździec p or^

» w-> wiaaV, porucznika Er. Myałow - 
, W ich er (jeździec porucznik Bou®.( ’

chockiego, klacz Precioaa,, U 0żAz -  p
^h^slowski); porucznika L. ks. T  ^  

(=7 klacz Lodoco (jeździec wia,c,....eVl
V ,^ n e m  zwycięztwie Preciosp w S ’
C  *6'» t«  >
k'ofi> pierwsza u mety; nadzieje n 

l ’ ^ugim u mety był Frisewr- 
3.ak więc, w pierwszym u - , 

S lh  Wszystkie pierwsze nagi od J 
P ^ f P- K. Ochockiego, a to : eh ™ ja*?  

7.7 a po razu; Zenobie i HaUpa

P” J " " J l S  
? & * » ) . 5b o  £ *  łS S r  p V 'tó » , kr'• , ' i e  uiołu^ v, Jttry składało aię

, w i i .  ? r r to j A o

W 'J ^ in a ta  Bielskiego, Alberta hr. U  
N ;  7atola hr. Chorinsky’ego, o. k. ma- 
?H i! ^rała br. Ottona Gagern; P(»dPl )  

S >  Henryka Polko ;  hr. O s k a r a  Poto- 
S l L j - .E -  Wilhelma hr, Sieimeaskieg , 

Hpnlt Ulka ks. Lamoral Thurn - T-&*i 
U Janika Zaleskiego. . „wolnie

ipterw popisywały się konie -,s

ujożilżone“ , n mianowicie : Klacz Kora, pro­
wadzona przez porucznika br. Enis; wałach 
Orotm-Frince, sterowany przez podporucz­
nika Lindenmayera; wałach Saumny, ste­
rowany przez kapitana Kallinica; klacz Baba, 
prowadzona przez porucznika Henneberga 
i klacz Justicti, prowadzona przez porucz­
nika Feszty. Pierwszej nagrody, w kwocie 
400 zł. «ie przyznało jury nikomu; drugą 
nagrodę, ofiarowaną przez J. kr. wys. lis!! 
Wilhelma Wttrttemherga, a składającą się 
z prześlicznego reityeiischa, przyznano po­
rucznikowi F e s z t y ’emu,  a br. E n i s  o- 
trzymał „pochwalne uznanie14.

Nastąpił drugi popis w „braniu prze­
szkód14. A było ich kilka w postaci płotów, 
nasypów i rowów Stanęły do popisu konie : 
L im sienne, podpułkownika Polko (jeździec 
porucznik Lehmann); Minima (jeździec p 
A. Garapicii); Mia (jeździec pur. Aureli 
Serda) i Masinissa (jeździec porucznik Ru­
dolf). Nagrodę, śliczną zastawę stołową w 
pięknem etui w formie podkowy, ofiarowaną 
przez Alberta, hr. Cetnera, przyznano poru­
cznikowi Rudolfowi.

W gonitwie myśliwskiej, zakończonej 
w yścig iem , o nagrodę ofiarowaną przez J. 
E. Namiestnika p. F. Zaleskiego (piękny 
puhar) wzięły udział konie: Minima (jeź­
dziec p. Albert Garapich); Berła (jeździec 
Józef hrabia Baworowski); Etdka (jeździec 
Paygart); Niespodziana (jozaziec Ładomir- 
ski); Wicher (jeździec A. Mysłowski); M a- 
sinissa (jeździec por. Rudolf). Bieg prowa­
dził na karym koniu Józef hr. P o t o c k i .  
Po wzięciu rozmaitych przeszkód, wyszła 
drużyna z areny, na gościniec janowski, a 
powróciwszy ztamtąd, rozpoczęła wyścig; 
przy braniu ostatniej przeszkody „odłączył 
się“ p. Ładomirski od Niespodaiane-j, ću w 
szeregach widzów wywołało zaniepokojenie ; 
trwało ono krótko, albowiem jeździec poja­
wił się wnet na koniu. U mety była pierw*- 
sza Minima, druga Perła.

Nastąpił potem bieg włościański, do 
którego stanęło kilkanaście koni włościań­
skich. Dwie pierwsze nagrody w kwotach 
15 i 10 zł- wzięły i w tym roku konie Ję­
drzeja Gruszki z Biłohorszczy, a trzecią na­
grodę w kwocie 5 zł. wziął kon nieznanego 
nam z nazwiska włościanina.

Na zakończenie odbyło się corso cztero 
i dwukonnych prześlicznych zaprzęgów pań­
stwa hr Potockich, Siemińskich, rysaków 
p. Młodeekiej i pp. JuHubzów Bielskich

Zajmujący był przebieg wyścigów w 
trzecim dniu, d. i 4 b. m. Pogoda był* 
chwiejną; od czasu do czasu deszcz rzęsi­
sty zmuszał widzów do szukania sch>‘ nie- 
ni awl oży iaa trybuni*. Skład sędziów był 
ten sam, ćo w pierwszym dniu wyścigów.

W I b i e g u  „dwulatek44, o nagrodę 
Towarzystwa w kwocie 500 zł., z zapisa­
nych do biegu 6 koni, stanęły u startu 4 
konie, a to : Mahdi, ogier kasztanowaty
br. A. Heydla, (dżokiej Tempelman w zna­
nych kolorach właściciela); Józefa hr. Po­
tockiego  ̂ kiacz kasztanowata Csatarka 
(dżokiej Sebastyan, w znanych już kolorach 
właściciela); A, Mysłowskiego ogier gnia- 
dy, Hermit (dliokie)" Matwij Moroz, w ko­
lorach właściciela) i J- Krzyaztofowieza
klacz kasztanowata Wie-W au  (dżokiej Mi­
chał Iw*siów, w koloreeh właściciela). Meta 
wynosiła 800 metrów. Pierwezjm o mety 
był Herm it; wyprzedził oa ulahdtfego o 
długość l 1/̂  konia, ais sędziowie byli zniewo­
leni zastanowić się nad protestem przez 
właściciela Mahdiego, uznali ten protost 

szuy i uzasadniony, i przyznaliza
Mahdiemu, który odniósł prawie przy sa 
mej meeis bardzo ciężkie uszkodzenie, pierw­
szą nagrodę.

W II b i e g u ,  o nagrodę Towarzystwa 
w kwocie 400 zł. stanęły u startu 4 konis, 
a było zapisanych 11. Meta wynosił* 1600 
mstrów. W pierwszej połowie mety pro- 
wauziła biag kitcz kasztanowata p w> 
Miees 
włftśc
no
m  przez dżokieja Michała Iwasiowa, a w 
przyzwoitej odległości trzymalT s ię : klacz 
br. Heydla, Dahir-Natha (d tokw  Tempel- 
msn) i J. hr. Tarnowskiego z Chorzelowa 
aiacz Odsiecz, (dżokiej Mikołaj Pyź). W 
C1»gu biegu wyłamała się z areny Salamy, 
a do mety przyszła pierwsza Zenobie, a 
druga Odsiecz. '
i„,„ zliniujący był t r z e c i b i e g

o nagrodę cesarską w kwo- 
Rtui, t ^ zapisanych do biegu 8 koni
n„v,^ f . u 8*'artu tylko jedna klacz p. Kai. 
Hr,i-,°C '°. Predosa, która już w pierwszym
n u g ro d T lO O ^ ^ ? /1̂  7 ’Nagr0dę Dam“ 1hr Pot t  dukatów ofiarowaną przez M. 
oródamf diWraz z dwotua honorowemi na- 
Mi"hrł w .e( ował nią tym razem dżokiej 
te mnie u wieki; przebiegła ona w szybkiem 
b-cł-L n | w.ynoszącą 3200 metrów i zdo- 

4 ‘ „,aJwyższą na tutejszym torze nagrodę. 
SBr„oH“ ,‘ sai1? przebieg miał IV  b i e g

stwa roirifctwf‘ wÓr “ 0 nagrod? Minister- 
wziąi udział ftin lfwocie so°  zł-, w którym 

■ ckiego ogiel' p- K- ^ cho
i Pr. PańkowskSio w ° Wa? y przez dźokltóJas • w wolnem tempie prze­

biegł metę wynoszącą również 3200 metrów 
i wziął nagrodę.

Zajmujący był V b i e g ,  t z Bietr 
koni pobitych44 (.Beaten.}Iandicap) ” NaS 
groda Towarzystwa 200 zł.; mota f (̂)0 me. 
trow. Stanęły u startu: J hr. Potockiego 
Gentleman (jeździec por hr S c h a a f f g S )  
nr. A. Heydla Cal^d, (dżokiej Tempelman ; 
? ur- ?,r- A/  . Bkrbensky ego Boccacio II., 
Uęzdziec włascciel); A. Mysłowskiego Ra­
wicz, (dżokiej Onufry Moroz); M icew -, 
skiego balarny. (jeździec por. Lehmm); 
Krzyszcolowiczn VJtiny, (dżokiej August La- 1 
sota); br. Enisa Staiesman (jeździec por. 
Rudolf); razem / tom. W ciągu biegu wy­
łamał się z toru Boccacio I I  Pi0rw"ZVJn Ju 
mety był Pawica, drugim o długość 2 koni 
Gentleman, trzecią balamy.

Największą emocyę sprawił bieg my- 
śhwski (Stecple-Chase) w którym wzięło 
udział 8 kom, a to: Por. hr. j  p iirs*AII 
berga klacz Boscotte (jeździec właściciel) i 
wałach Friseur (jeździec por. hr Schaafi 
gotsche); pułkownika Kowalskiego \lnlan- 
der (jeździec por. hr. Drobojowskip Wł 
Micewskiego klacz Palma (jeździec właści- 
cieJ); Kadeta Mikulego wałach Zawieru­
cha (jeździec właściciel); podpułkownika 
Polko klacz Juomssienne (jeździec por Leh­
man); porucznika ks. L. Ponińskiego Klacz 
Ladaco (jeździec właścicisli i ,-)0r *1 l„  
Schwarzenberga wałach (hd-Beil (jeździec 
właściciel). Meta około 4000 metrów Przy 
braniu trzeciej przeszkody odłączył sic od 
konia ks. Poniński; upadek był Wgai6 ?„ie„ 
żki. Największe nadziej* pokładano w 
Lomsienne, córce słynnego Prsedśmta ■ ona 
też prowadziła bieg w »/, mety_ Dzie]aie 
trzymał się także Friseur. Dopiero Drzv 
końcu mety zmieniły się bardzo znacznie 
role. Wśród grzmotu oklasków zaczęła wy­
suwać się naprzód Palma i ona tei 8tanJ a 
pierwsza u mety, wyprzedziwszy Friseura 
o długość 3 koni, a Louisienne o długość 
5 koni. Palma wzięła tedy nagrodę w kwo­
cie 700 zł.

W ostatnim dniu wyścigów wzięły tedy 
pierwsze nagrody konie: br. Heydla Mahdi, 
p Ochockiego Zenobie, Preciosa i GindżM- 
Mysłowskiego Panicz i Wł. Micewskiego 
Palma. Palma urodzona u p. Micewskiego 
w Tuezempach (po Sygnale) jeżdżona przlz 
swogo młodego właściciela, odniosła tedy 
świetne zwycię stwo.

1
** Targ ahożowy .*) Dnia 15 czerwca, 

1886 r.
Lwów, Pszenica 7’50 do 8*60, żyto 5-75 

do 6*40, jęczmień 5*25 do 7*— , owies 6*40 do 
6*75, groch 7*— do 10 50, wyka — do— •— , 
rzepak — •— do — *— , inianka — -—-d o — ■—, 
koniczyna czerwona 30*— do 42*— , koniczyna 
biała 35*— do 55*— , koniczyna szwedzka 85*— 
do 55* -.

T arnopol, Pszenica 7*50 do 8 75, żyto 
•5*50 do 5*95, jęczmień browarny 515 do 6 — , 
owies — ■— do 8'50, groch 6*— do 10' | wyka 
— do— * —, rzepak— *— do —*— , inianka , 
do — .— . koniczyna czerwona 30*— do 40'— , ko­
niczyna biała do koniczyna szwedz­
ka — •— do —

Pod w ołoezyska, Pszenica 7*25 do 8*30 
żyto 5*25 do 5*70, jęozmień 5 '— do 5*70, 
owies 6'50 doj 7-— , grooh 5*80 do 9*25, 
wyka — *— do — ’— , rzepak— *— do— *— , 
Inianka —*— do— *— , koniczyna czerwona 30* — 
do 40*— , koniczyna biała — *— do —*— , ko­
niczyna szwedzka — —  do — *— .

Jarosław  pszenica 8*—  do 8*75, żyto 
6*— do 6'60, jęczmień 5*60 do 6'50 owies 
6*50 do 6*75, groch 7'— do 11— , wyka — . — 
do •— rzepak —-•—  do —*— , inianka —*—
do 7 -’—, koniczyna czerwona 30*— do 40 — , 
koniczyna biała — *— do — *— , koniezyna
szwedzka — •—  do — *— .

Caeriniowee, pszenica 7*50 do 8*55, żyto 
5 60 do 6 30, jęczmień 5 25 do 5 50, owies
5*20 do 5*60, groch 6 — do 9*50, wyka— *—
d o — • — , rzepak'— *— do — ■ — , Inianka— .—
do — ■ , koniczyna czerwona 30*— do 40— ,
koniczyna biała — *— do — •— , koniezyna
szwedzka’ — *—  do — *— .

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
Chmiel za 56 kilo loco Lwów, zł. 5*— 

do 10*— nominalnie.
Okowita za, 1.000 litr prot. loco Lwów 

zł. 23*50 do 24*— .
Usposobienie spokojne.

*) Przedruk wzbroniony

do Saleburga, & następnie do Gastein, zkąfi 
powróci na kilkudniowy jeszcze pobyt do 
Wiednia

Dzisiaj dokona osobiście N a j d o s t. 
G e s a r z e w i c z  uroczystego otwarcia 
w Wiedniu m i ę d z y n a r o d o w e g o  k o n ­
g r e s u  dla żeglugi po wodach terytoryów 
zamkniętych. Z powodu tego kongresu, któ­
ry będzie obradował do 19 b. m., pisze 
sobotnia Polit. Corr . Zajęcie, jakie obja­
wia się we wszystkich stronach Europy dla 
kongresu, nad którym raczył objąć protek­
torat Najdost. Gesarzewicz, jest nadspodzie­
wanie żywe, a nietylko koła techniczne, 
lecz i polityczne, także zwracają nań pełną 
swoją uwagę. Dotychczas zapowiedziano 
przybycie delegatów rządu węgierskiego, 
francuskiego, włoskiego, belgijskiego, ba- 
deńskiego, saskiego, szwedzkiego, norwe­
skiego, serbskiego i senatu miasta Ham­
burga. Z Niemiec, Francyi 1 Belgii nie 
braknie również nikogo prawie, kto tylko 
posiada głośniejsze imię na polu budo­
wnictwa wodnego, a liczba uczestników 
z zagraniey wynosi do tej chwili przeszło 
200 . _______________

Według relacyi otrzymanej przez Pol. 
Corr.. c. k. Ministerstwo oświaty zezwoliło 
na o t w a r c i e  z początkiem najbliższego 
roku sznolnego p r y  w a t n o - n a u  k o wo -  
w y c h o w a w c z e g o  z a k ł a d u  w B a k o -  
w i c a c h  pod Chyrowem. Zakład ten, o któ­
rego otwarcie starał się prowineyał stowa­
rzyszenia OD. Jezuitów w Galicyi, ma ob­
jąć cały zakres nauk gimnazyalnych. W pro­
gramie naukowym tego zakładu położono 
wielką wagę na gruntowną znajomość ję­
zyka niemieckiego, skutkiem czego oprócz 
wykładu języka niemieckiego przyjęto do 
programu naukę jednego jeszcze przedmio 
tu w języku niemieckim

Na j d o s t .  C e s a r z e  w i c z o w s t w  o 
| wyjechali dnia 12 b. m na trzydniowy 
! pobyt do AUand.
i Książę F r y d e r y k  A u g u s t  Sas k i  
wyjedzie w bieżącym tygodniu z Wiednia

I z b a  d e p u t o w a n y c h  z b i e r z e  
s i ę  j ut r o ponownie dla r o z p o c z ę c i a  
d y s k u s j i  s z c z e g ó ł o w e j  nad t a r y f ą  
c ł ową.  Ogólnem jest zdanie, i* żywszą dy- 
skusyę wywoła tylko cło od petroleum, co 
nie przeszkodzi jednakże, iż taryfa cłowa 
będzie mogła być zupełnie załatwioną z 
końcem bieżącego tygodnia. I z b a  p a n ó w  
przystąpi następnie bezzwłocznie do obrad 
nad taryfą ełową, poczem załatwi kilka 
mniejszych ustaw, przyjętych przez Izbę de­
putowanych. W każdym razie, jak donosi 
Fresse, o d r o c z e n i e  R a d y  p a ń s t w a  
nastąpi prscd świętem Bożego Ciała.

za-
po- 
e m

Fresse pisze : Ministerstwo spraw 
granicznych zaprosiło Ministerstwa obu 
łów Monarchii na k o n f e r e n c j ę  c e l Dlu 
z a ł a t w i e n i a  s p r a w y  L l o y d a .  W 
konferencji tej, która zbierze się d. 16 b. m. 
wezmą także udział: przedstawiciele wspól­
nego Ministerstwa skarbu, sekcyi marynarki 
i intendantury Ministerstwa wojny. Na niej 
będą ułożone szczegóły układu z Lloydem.

I z b a  w ę g i e r s k a  po załatwieniu 
w trzeeiem czytaniu taryfy cłowej, dalej 
projektu ustawy o wolnym od cła dowozie 
kukurudzy i prosa z Serbii i Bułgaryi. odro­
czyła się do 10 b. m.

Najbliższe posiedzenie p a r l a m e n t u  
n i e m i e c k i e g o  odbędzie się dopiero d. 
30 b. m. Na porządku dziennym znajduje 
się drugie czytanie podatku od spirytusu.

W s e n a c i e  f r a n c u s k i m  złożył 
minister sprawiedliwości projekt ustawy o 
wydaleniu książąt. Senat ma dziś zamia­
nować komisję. Sprzecznie z poprzedniemi 
doniesieniami, zapewniają obecnie, żo senat 
przyjmie i uchwali projekt.

Dzienniki orleanistowskie, które do­
tychczas mówiły o hrabi Paryża, jako o 
głowie Orleanów, nazywają go od soboty 
„król". Donoszą, że hrabia Paryża uda się 
najpierw do Anglii, ponieważ otrzymać 
miał od królowej Wiktoryi i księcia Walii 
bardzo uprzejme zaproszenie

Paryski korespondent Koln. Ztg. do­
nosi : W kołach politycznych panuje wielkie 
wzburzenie, publiczność natomiast i giełda 
zupełnie spokojne. Franęais, organ księcia 
Broglie, w artykule pod tytułem : Król, pi­
sze : „Wygnanie głowy domu królewskiego 
doprowadzi do zwiększenia zastępu jego 
zwolenników. W dostojnym wygnańcu wi­
dzieć bedą odtąd obywatele tylko króla przy­
szłych dni, a przy powrocie powitają go 
starym okrzykiem • Niech żyje króJ 1 

W Parvżu umarł wiceprezesW Paryże 
Laurent Pichat.

wiceprezes senatu

Pol Corr. zapewnia w doniesieniu z 
R z y m u  ze rząd postanowił obecnej sesyi 
nowej Izby me przedłużać nad miesiąc. -  
Passegna, po dokonanych w Izbie wyborach 
do komisyj, zaznacza, iż rząd odniósł sta-
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nowcze zwyeięztwo, a pentarchiści w połą­
czeniu nawet z dyssydentami i radykalny­
mi, zdołali ledwo 200 głosów zebrać.

Minister sprawiedliwości przedłożył 
Izbie projekt reformy sądownictwa i sądów 
przysięgłych.

Według Pol. C o r r następca tronu, 
syn Humberta, Wiktor Emanuel, uda się 
w towarzystwie swego nauczyciela, pułko­
wnika Osio, w podróż do Szwajcaryi i nad 
Ren , która potrwa z miesiąc.

Według doniesień z L o n d y n u ,  w ko­
łach wyborców liberalnych objawia się bar­
dzo nieprzychylny prąd dla agitacyi Cham­
berlaina i Hartingtona. Jeden z agitatorów 
radykalnych, Paine, który! chciał rozpocząć 
kampanię antiirlandzką, otrzymał od libe 
ralnego stowarzyszenia w Barrow wotum 
nieufności dla Chamberlaina. To samo spot 
kało lorda Hartingtona w stowarzyszeniu li- 
beralnem Roxendale, gdy chciał tam popie­
rać kandydaturę przeciwną Gladstonowi 
Wielkie wrażenie robią na niższe warstwy 
wyborców proroctwa jakiegoś włościanina, 
Józefa Arch, który w okręgu Clereland 
zgromadza wielkie rzesze górników i prze­
powiada w swoich wycieczkach politycznych, 
że najnowszy parlament składać się będzie 
z wielkiej liczby autonomistów irlandzkich 
i reprezentantów robotniczych. Nie mniej 
oburza fakt, że według stwierdzonych urzę 
downie zeznań, przy rozruchach w Belfast 
używali palnej broni tylko oranżyści, więc 
właśnie ta część ludności, która zapewnia 
o swoich lojalnych uczuciach i dążno 
ściach.

Telegramy z B r u k s e l i  z pierwsze­
go dnia świąt, doniosły, że płonne były o- 
bawy demonstracyj. Ruch w mieście do po­
łudnia był zwykły, z prowincyj pokazało 
się nawet daleko mniej przybyszów, niż 
poprzedniej niedzieli. Pewna liczba delega­
tów robotniczych odbyła posiedzenie, na 
którem radzono, czy zmowę zrobić ogólną 
Po południu odbyto znowu posiedzenie, na 
którem uchwalono, ażeby prowadzić pro­
pagandę na rzecz głosowania powszechne 
go w drodze legalnej, z pominięciem wszel­
kich środków rewolucyjnych.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
M on ach iu m , 15 czerwca. W czo­

raj o godzinie w p ół do 9tej wieczo­
rem nastąpiło p o k r o p i e n i e  z w ł o k  
k r ó l e w s k i c h  przez dziekana Turka 
i trzech innych księży nadwornych, w 
przedsionku zamku w Berg. Z w ł o k i ,  
złożone w najzwyklejszej tymczasowej 
trumnie, p r z e w i e z i o n o  n a s t ę ­
p n i e  na rydwanie czterokonnym do 
M o n a c h i u m .  Duchowieństwo jecha­
ło w trzech powozach a za rydwa­
nem postępowała publiczność licznie 
zebrana, z pomiędzy której odzywały 
się głosy żalu i szlochanie. Począw­
szy od monachijskiego przedmieścia

Sensling, eskortował zwłoki oddział 
ciężkiej konnicy. O godzinie 1 minut 
20 po północy, bez wielkiego napły­
wu publiczności, przywieziono zwłoki 
królewskie do zamku królewskiego w 
Monachium, w celu złożenia ich na 
katafalku.

N a j j a ś n i e j s z a  C e s a r z o w a  
a u s t r y a c k a ,  bawiąca w Feldaffing, 
p r z e s ł a ł a  do  B e r g  w s p a n i a ł y  
w i e n i e c .

j^raga, 15 czerwca. G o ś c i  
z Ni e  m i e c, którzy przybyli do Pra­
gi w c e l u  z w i e d z e n i a  c z e s k i e ­
g o  t e a t r u  n a r o d o w e g o ,  powitały 
niezliczone tłumy ludu na dworcu 
kolejowym. Tłumy te, wraz z gośćmi 
wyruszyły w pochodzie z dworca, 
straż bezpieczeństwa jednak zakazała 
wszelkich demonstracyj i pochodu 
przez ulice. Na to wezwanie odpo­
wiedziały tłumy oporem , w skutek 
czego nastąpiło przyaresztowanie osób, 
stawiających opór.

Salcburg, 15 czerwca. Walne 
zgromadzenie „Niemieckiego stówa 
rzyszenia szkolnego" powitał Namie­
stnik, wskazując na pełną zasług dzia­
łalność około szkoły, młodzieży i oj 
czyzny. W rozwoju takiej działalności 
życzy Namiestnik zgromadzeniu jak 
najlepszego powodzenia. (Kilkakrotne 
huczne oMaski).

T ry est 15 czerwca. S e k c y a  
z w ł o k  robotnika Mellericha wykaza­
ła, że z m a r ł  on na  s p o r a d y c z n ą  
a z y a t y e k ą  c h o l e r ę .  Przedwczoraj 
zmarła w śródmieściu pewna kobieta 
wśród wszelkich symptomatów cho­
lery. Zarządzono wszelkie możliwe 
środki ostrożności.

Peszt, 15go czerwca. (Tel. pr.) 
W y l e w  rzeki Te m es  z sp raw ił nie­
zmierne spustoszenie.

Serajewo, 15 czerwca. (Tel. pr.) 
Syn ‘ezydenta zakładu kredytowego 

edniu, porucznik w rezerwie 
. e r - W e l t e n i  s ę d z i a  p o w i a  

w B a n i a l u c e ,  polegli w po- 
u z komisarzem cyrkularnym 
B a r  c s  ay.

15 czerwca. Zgromadzenie 
narodowe o t w a r  te z o s t a ł o  p r z e z  
ks. A l e k s a n d r a ,  który powitał 
pierwsze wspólne bułgarskie zgroma­
dzenie w dłuższem, pięknem przemó­
wieniu. W zwrotach krasomówczych 
podniósł książę, że nieprzyjaciel zo­
stał zmuszony szukać potężnych obroń­
ców, ażeby ratować się od nieochy- 
bnej zagłady. Następnie skonstatował 
książę, że  u n i a  z o s t a ł a  d o k o ­
na n ą .  Rezultat wojny otwiera na-

w
W
t

dzieję świetnej przyszłości; wojna 
osłabiła tylko finanse państwowe i 
spowodowała nowe ciężary, nowe po­
trzeby, co do pokrycia których zo­
staną wniesione stosowne projekta 
ustaw. Książę został entuzyastycznie 
powitany; ciało dyplomatyczne było 
obecne na posiedzeniu.

Konstantynopol, 15 czerwca. 
Miejsce zmarłego ministra sprawie­
dliwości S e r w e r a  baszy, za ją łD że - 
w e t  basza.

Londyn, 15 czerwca. G l a d -  
s t o n e  w y d a ł  m a n i f e s t  do  w y ­
b o r c ó w ,  w którym powiada, że kró­
lowa rozwiązała parlament, ażeby 
zasięgnąć opinii kraju w kwestyi bar­
dzo poważnej, stojącej na porządku 
dziennym od pół wieku. Unia, którą 
zmienić zamierza, jest unią na pa­
pierze, osiągniętą w drodze przemocy 
i szalbierstwa, której wszakże lud 
irlandzki nigdy nie sankcyonował. 
Polityka moja —  powiada dalej Glad- 
stone —  ma na celu skonsolidowanie 
państwowej jedności, wzmocnienie po­
tęgi państwa, usunięcie irlandzkich 
sporów i waśni i renowacyę godności 
parlamentu państwowego.

Kair, 15 czerwca. Według do­
niesienia Biura Reutera s t a n  z d r o ­
w i a  w o j s k  w A s s u a n  i innych 
miejscowościach, jest niepomyślny. 
150 żołnierzy zmarło na gastryczną 
febrę. 700 chorych żołnierzy mają 
wkrótce wytransportowaó do Kairu.

Telegrafowany kurs wiedeński
W iedeń, 12 czerwca 1886, godzina | 

min. 45. Alp. Tow. górn. 23'— Węg. akeye 
kredyt. 289’50, Akcye aDglo-austr. 116'—, A- 
kcye banku Union 73 55, Akeye kolei Karola 
Ludwika 201 10, Akcye kolei północnej 236'75, 
Akcye kolei południowej 113 75 Akcye kolei 
Alfóld 192— , Akcye kolei Elżbiety 237 10, 
Akcye kolei Lwowsko - Ozerniowieckiej 229' — 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 177*— 
Wiedeńskie losy 126’— , Akcye kolei Rudolfa 
— ’— , Akcye kolei Albrechta — '— } Węg, *r- 
skie obiigacyie państw, w złocie — ' Gal 
skie obligacye indemnizacyjne 105\25, Lo~y 
gulacyi Cisy 125'— , Losy tureckie — •- , 
giereka renta 106'30, Akcye związkowego bsm- 
ku 105'7o, Akeye banku obrotowego — * —, 
Akcye kolei państwowej — . — , Rubel papiero­
wy i'23'50 Węgierskie losy 120*— , Marka 
niemiecka — ‘—  kolej Karola Ludwika —.— 
Usposobienie przygnębione

Wiedeń, 12 czerwca 1886, godzina 5 
minut 20. Akcye kredytowa Anglo-
Austr. — , Unionbauk — *— , Kolej Karda
Ludwika — •—, Południowa -  •._j Renta 
papierowa — '— , Galie, listy zastawne — .— 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne — .—

Losf
Kobel F

„oWu
Raf”1

Galicyjski bank rustykalny —
1883 —'— , Napoleondor — 
pierowy - •—, Usposobienie — 

iedeó, 15 czerwca 181 
10 min, 35, Akcye kredytowe 282 50>
Austr. — ,— . Unionbank — '— ^
Ludwika 201 *25, Południowa 
papierowa — ■— , Galie, listy 
Galicyjskie obligacye indemnizacyJD gg.fi) 
6°/° listy zastawne banku k r a jo ^ ^
4 7 / / .  pożyczka krajowa z 1883 r° Uj,g3'  ̂
Napoleondor 10'00VS. Rubel papi®r°wV 
Usposobienie ciche

Telegramy^zbożowe z dui*
Pszenica 
żyto —

za i 00
do

1886, W i e d e ń :
— •—, do — •—, zł., 
jęczmień — ■—, do — ■—, zł.,kiikurU 
do — , zł., owies —•— , do "  ""7- $  
per 10.000 litr procent 25.50'— di) ^
m., Szczecin: Pszenica — ■—■, 1 - ' 4
spirytus — — kukurudza — •— , &°̂ °U „ą $  

Pszenica 100 kil0̂ 1 - ^ (l6 
7.50 rzepak (»ierF

zł, JJ e r 1 i u '  ̂ ił*1'

maj) i 44—  d° 7J
36 30 rzepakom - &

-a 11 tfro'
V-

B u d a p e s z  t : 
snę 7-56 do zł., 
sień — - -, do - 
żółta (kwiecień - 
— .—m. spirytus
P a r y ż :  mąki 159 kilogr. 46 '^
rzepakowy — •—. fr. spirytus
cław 
ni ca

Pszenica —• żyto

Odpowiedzialny redaktor Ada* ^ r 9 °

Pociągi kolej0
od 1 czerwca 1886-

podług zegara lwows
ho P odw ołoczysk  : z dworca

o godz 6 min. 22 rano VoC,y.{ 
o godz. 1 min. 8 po P° gg
mięszany, o godz. 10 uńn*

o#1
ołud ninJ 0/

cl*

$

Do

ho

pociąg mięszany. ^  po f  \\
K rakow a: o godz 2 min jo * 

pociąg kuryerski o goi’1- 0 f  * 
wieczór pociąg pospieszał: 0
min. 10 rano pociąg osobowi< .
min. 50 po Dołudniu pociąg %0 fi

\ 6 * 
j j  m1&

Czernio w iec : o godz. 
pociąg pospieszny, o godz 
w południe i o godz
cy pociąg mięszany. n A * ° l

Do P odw oloczysk  z g łów n i?
8 po połud-

K«'

godz. 4  minut

Z Krakowa
pospieszny, o godz. 

poi 
iee

min. 35 
szany.

Z C zeru iow iec : o godz 
pociąg pospieszny, o g 
rano i o godz. 3 nńu 
pociąg mięezany.

Cennik lwowskie] Izby handlowej I przemysłowe],
Lwów dnia 12 czerwca 1886.

1 . A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. „  
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. g 
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. g- 
Banku kred. gai. po 200 zł. w. a.

3 . L i s t .  * a s t .  za 100 zł. g
Tow. kredyt, galie. 5 pre. w. a. ^

„ 4  pre. w. a.
" " „ 5  pre. okresowe

Tow. kred. gal. 4 pr. wa.los 4U'S 1. g, 
Baniu kraj. 41/* pr. w. a. los. 511. o 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a.

* 5 pr. w. a. ̂
5 pr. w. a. wy- *  

losowane z 10 pr. premią . .
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi m  
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej g 

5 pr.) 2*/* Pr' w- a- w ńkwidaeyi
3 .  Ł i s t r  d l u £ n e  z a 100 zł.
Ogóln. roi. kred. Zakład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat 
4 . O b i Igi za 100 zł.

Indemniz. galie. 5 pre. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włośeiańsk.(daw. 6 pr.) 3 pr.wa. 

Obiigi komimalne Banku krajo­
wego 5 pr. w. a. I emisyi . .

Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. zr. 1883 po 41/* pr. wa.
5 .  L o s y  miasta Krakowa . .

„ „ Stanisławowa
6 . M on ety  

Dukat holenderski . . . . .
Dukat cesarski...............................
N a p o le o n d o r ...............................
Półim peryał..............................   .
Kubel rossyjski srebrny 

,  „ papierowy
100 marek niemieefeieh . . . .  
Srebro .
Kapony w « e b m '  i !

płacą żądają
walutą austr.

złr. ct. złr. ct.
199 50 
227 50 
286 — 
217 —

202 50 
230 75 
291 — 
222 —

100 90 
94 50 

100 90 
92 75 
96 — 

102 70 
99 50

101 90 
95 50 
101 90 
93 75 
97 — 

103 70 
100 50

101 45 102 45

— 54 -

--- 50 -

104 70 105 70

99 25 
103 50 
95 — 
17 — 
26 -

100 25 
105 — 

96 50 
19 -  
28 -

5 83 
5 85 
9 95 

10 28 
1 54 
1 22>/« 

61 50

5 93 
5 95 

10 05 
10 38 
1 64 

1 241/* 
62 20

--------- — —

85.25 85.40 
85.20 85.35

85.80 85.95 
85-80 85.95

I Kurs giełdy wiedeńskiej.
z dnia 11 czerwca 1886.

1 . D ł n g  p a i i s t w i ł .  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot, 

maj-listop ad . . . ' .
luty-sierpień............................... .....

Jednolity dług państwa w srebrze, 
styezeń-lipiee
kwiecień-październik.....................

Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 130.50 131.—
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 139.10 139 60
„ „ 1860 po 100 ztr. 5 pre. 140.— 140.50

„ 1864 po 100 złr. . . . . 168 60 169.10
„ „ 1864 po 50 złr....................  168.— 168 50

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 52.— —..—
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 pro................................................  158.— 158.50
Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 . . 102.— 102.15
Austr, renta zł. wolna od podat. 4pre 116.80 117.—

3 .  O b l i g a c y e  indemn. 5 pre. (za 100 zł. m. k.)
Czech  ..........................109.—  —.—
B u k o w in y ..............................................  105.20 105.60
Galieyi  .............................................. 10-5.20 105.60
Niższej A u s t r y i ..............................  108.-- 109.—
Siedm iogrodu  ..................... 105.20 105.50

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł, m. k. 234.90 235.20 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 113.75 n ą  _  
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 179.25 179 75

4 . L i s t y  asast&WM© losowane.
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. .Galieyi 
Powsz. austr, 

złocie w 50 1.

Gal. zak. kr. ziem 1

pr.

Węgier 105.20 105.60
3 . A  b  c  y e.

Bank A nglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 115 80 116.30 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 281.90 282.20 
N iższo-austr. tow . eskomt. po 500 z ł. 538.—  542.—  
Gal. banku h ip . po 200 z ł . . . .
Gal bank. d. han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. — -------
Gal zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . -------
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 pr. . • • • . . . 222.50 222.75 
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . . 876.—  878. -
Kol A lbrech ta  a 200 zł. w srebrze . --------
Aust. T ow . ż eg lu g i par. dnn. po SOOzł.m. 414.— 416.— 
Kol. Cesarzow ej Elżbiety po 200 zł. m, 242.— 242.50
Kol. P reszow -T arn . (w. a.) a 200 zł. . —.—  __
P ółnocna  kolej po 1000 z ł  m. k . . 2366 2372
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 200.25 200.75 
Lwow.-Czern. kolei po 300 zł. wa. war. 229.— 229 25

kr. ziem 4*/, pr. w
100.50 100.90 

remiowe po 3 pro. 100.25 100.75 
Irak. ios w 181.6 pr. 99.50 100.-50

n „ „ ,  ^  20 1 7 pr. 101.— 102.—
„  » » - - W 1 51/*Gal. Tow. kreck* w. a. po 4 pre.

• a . » \ Pre- ■ ■
» n n ,# P° 5 Prc. W
37 latach zwrotne 

Banku krajów. 41/sPr- wa. los W511/* L
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 proc. w. a. 1 emisyi . , . ,
Gal. banku hip. po 6 pro.......................
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pro. . .
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. .
Węg. Tow- ziem. ake. po 51/, pre.

„ Zakł. kr. ziems, po 51/, pre. .

95.— 95 50
101.10 101 50

101.10 101.50
96.25 .96.75

100.— 100.50 
103—  103.25

po pot
ryerski, o godz. 6 min. 38 V" 
pospieszny, o godz. 12 n*iQ- l( 

dniu pociąg mięszany i 0 ^
25 wieczói pociąg mię8?anf'

przychodzą do Lwo*9'^
o godz. 5 min. ^  gg P

3 miuu01jz, 8 l1 
łud. pociąg kuryeiski o  ̂ ()
27 wieczór pociąg osobowy, . 

przed południem
. 3 *  P

w “  i
só p» '*

■S
Losy miasta Krakowa po 20 z f  W

40 zł- w'

101.15 101.45 

101.75 10225
5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. i ę i .50 101.80 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. e z )

a 300 zł. 5 pre. w srebrze . . . 103.25 —
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . . .  98.60 99.20

» » po 100 zł. w. a. • • . . 118.25 118-50
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 

po 41/* pre. . : . - • • . 101.25 101.7-5
dtto. dtto. (Jarosław-bokal) . . 100.30 100.90 

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300
zł. 4 pre. w  srebrze z r. 1884 , , 84.— 84.40

Z r‘ o?,4 • • 93.10 93-40z r. 1868 ____________
z r. 1872 ‘ ; _ _  _ _

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 101..75 102

*• Ł  • 8 y ,

Inst. kr. dla han i pr. po 100 zł. w. a. 176.25 176 75
Olarego po 40 zł. m. k .....................  44 3.5 44.75
Tow. źegl. par. na Dunaju po 100 zł. U1. k. 119 — 119.50 
Keglevioha po 10 zł, m . k. 23,__ __

a.
n-

Pożyczka miasta Lubiany 
Pożyczka miasta Budy ao 
Palfiego po 40 zł. m. k. . - <p zł- 
Czerwon. krzyża austr. Tow. P° g t l .

Funcfaeya szpitalagArcyks. Rudolf* 
po 10 zł. w. a. . . . ■ - " , . 

Salina po 40 zł, m. k. . i .
St. Genois po 40 zł. m. k. • ; 
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 z*- _ , 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. *• , .

„ ,  po 50 zł. w. a- " ,
Waldsteina po 20 zł. m. k. • • ' . 
Windischgratzą po 20 zł. m. *•

7 . W e k s le  (na 3 ^
Augsburg na 100 zł. w. p. n- ■ ’ . 
Berlin za 100 rnark w. p- a - 
Frankfurt za 100 mark w. P- 
Hamburg za 100 mark w. P- 
Londyn za 10 ft. szt - - '
Paryż za 100 fr. . . ■ • "

K n r s
Dukat cesarski men. • " ,

n pełnej wagi
K o ro n a ..................... ,
20-frankóvvka . . .  - ‘
Rossyjski imperyał • • ;
Talar związkowy 
Srebro

Z lwowskie] Izby han
Telegrafowany 1

dnia 12 ozerwca l 80 ' 
Jednolity dług państwa w han

n n »
Renta w złocie . • • '
5 pre. austr. renta marcowa 
Akeye banku wiedeńskiego 

» „ kredytowego
Londyn
Srebro .....................
Napoleondor . . - *
Dukąt cesarski men. • •
100 marek niemieckich • •

47 * .  %  
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j . C k (4171 8 -8)
3 a do powiatowy w Limanowy po­
rt!? ®8żeUl??ne.i wiadomości, że w spra- 
u °'*ego cyjncj c. k. uprz,. Zakładu kre- 
j â ak0Wi ̂ ‘ ośeiańskiego przeei

i.r
przeciw Janowi

(1 1 5 -  0 zapłatę 2 rat po 15 złr. i je- 
^0||1°eoe„„r 11 et. w drodze egzekucji pra- 

ł8RR| zapłaty z dnia 30 czer
• 1982 celem zaspokojenia pre- 

 ̂ falczonej w kwocie J5 złr. 15 zł. 15 
Llc*Oa *!LZ pa- dozwala w tym sadzie pu
złr
bl
lk.
blLl1 ct., § Śnp j  “ i /u n w m  tt wj*“  —z   r "
J ‘̂ 50/] a  ̂ przymusowy realności po- 

U  * ^  L l l l i l t r n m  TiAlit^nTlAibiipowem położonej dłużnika 
* Qia ls-ł ciasnej protokołem z dn iał 
i ttej a o do 1 1^67 zastawniczo opi- 
^toi J r st(*Pnie ocenionej pod następu- 

1 ^ruukami:
Pyliła. °- Przedsięwzięcia tej sprzedaży 
ą *Pca =>Sl? ® ternaina mianowicie na dzień 
Jloj ra26triSlerPnia i 6 wrzeŚDia 1886 każ 

m o godzinie 10 przed południem 
sądowym,

j^jW ć { Z\ Pierwszych dwóch terminach 
ę'kie tau  ?ili0 wyżej na trzecim zaś ter- 
l kown. e 1 za a nawet niżej ceny sza-
H ZapK* aaiwięcej ofiarującemu za gotów- 

p » sprzedana zostanie. 
m®a wywołania 1411 złr. 91 et. J^Sum H2 złr. 

kin 0r 1 zastawnego opisania i oszacowa- 
ktZsjj.j , resztę warunków licytacyjnych 

niożna w tutejszej registraturze. 
T ^ k sad powiatowy

3201. (4153 3 - 3 )
C.|k. sąd powiatowy w Mikołajowie 

-0_  za, że celem zaspokojenia pretensji 
Abla Rettiga w kwocie 47 złr. 80 ct. wa. 
z pn. odbędzie się w sydzie tutejszym e- 
gzekucyjna licytacya 1/l  części posiadłości 
w Rozdole wedle wykazu hip. 793 Piotra 
Zacharki własnej na dniu 22 lipca i 28 sier­
pnia 1886, o godz. 10 przed południem na 
któryeh sprzedaż tylko wyżej ceny wywo­
łania 170 złr. lub za takowy nastypi, że ja­
ko wadyum kwotę 17 złr. złożyć należy i 
że dla wszystkich którzyby po dniu 15 lu­
tego 1886 na części realności pod lk. 313 
na sprzedaż wystawionej prawa rzeczowe 
nabyli, lub którymby z jakichbydź powo­
dów uchwały niniejszej sprawy dotyczyce 
doręezone być nie mogły, kuratora w oso­
bie Antoniego Stasiny w Rozdole ustano­
wiono a na wypadek nieprzyjścia do skut­
ku sprzedaży na powyższych terminach do 
ułożenia ułatwiających warunków termin 
na dzień 24 sierpnia 1886 godz. 9 rano
wyznaczono.

Dalsze warunki, wyciąg hipoteczny i 
akt oszacowania wolno przejrzeć w sydzie.

Mikołajów, dnia 14 kwietnia lb86.

Raowa, 8 kwietnia 1886.

(4170 3 -3 )
"aje 7* z. 8̂ ,1 powiatowy w Limanowy po- 

„ Publicznej wiadomości, że w spra- 
^ośei^kacyjnej Zakładu kredytowego 
V*Pie przeciw Antoniemu i Mary-
■i lftMkow»kim o 11 rat po 18 złr. i je - 

ptet 2‘*r’ ct> z PQ- celem zaspokoje­
ni z y* wywalczonej w kwocie p<twy- 
8Pr *?• aozwala w tyw sydzie publicz- 
^ ll^  Ż Przymusowa realności pod lk. 

I w Lipowem położonej Antoniego 
b.Ą) ,, j ^ n y  S u ł k o w s k i c h  w ła u n u i  n r /i tu l™

L 14655. (4095 3— 3)
Odnośnie do edyktu z dnia 6 listo­

pada 1885 1. 30002, którym licytacyjna 
sprzedaż połowy realności pod 1. 23 Dz. 
VII w Krakowie do m sy  konkursowej 
Schyi Klugera należącej, na dzień 9 czerw­
ca br. rozpisany została, c. k. syd krajowy 
zawiadamia, że termin ten odwołany i w 
miejsce tego do przedsięwzięcia rzeczonej 
licytacyi pod ogłoszonemi już warunkami 
inuy termin na dzień 21 lipca 1886 o go 
dżinie 10 przed południem wyznaczony 
został.

C. k. syd krajowy.
Kraków, 4 czerwca 1886.

3110 . (4183 3 - 3 )
W celu wydobycia wierzytelności

'Std ')UI‘y Sułkowskich własnej protoko- K a z i m i e r z a  Sądeja w ^ oc'® ^  dniach.
d*ia 1 grudnia 1871 1. 1949 zasta- ! z pn. odbędzie się w tut. sydzie w dniach tu. , : '10 ■

, M  a następnie« i T .l o  ™
>  tej SprMd , i , 'S ‘, i  L l M f c i 'k .J 6 5  Whl. MiI Piotr. S ,-
i  sie. tj   : --------• ■3 teimina mianowicie na 

• 4y& pca> 2 sierpnia i 6 września 1886 
lin ™  fazem o godzinie 10 przed połud- 

2 § tIlH<-‘bu sydowym.
Nńośz y pierwszych dwóch terminach 

t\ !? lko wyiej’
14eunk 1 za a nawet cea5

aajwięcej ofiarujycemu za go-
^ apłata SDrzedanfl 7uafuniu

wych po 6 zł. z pn. na rzecz ck uprz. 
galic. Zakładu kredyt, włościańskiego w li- 
kwidacyi

Oenę wywołania stanowi wartość re­
alności 200 zł. aw. przy udzieleniu poży­
czki za podstawę wzięta.

Zakład wynosi 10 prc. ceny wywołania.
Na pierwszych dwóch terminach 

sprzedaż nastypi tylko wyżej lub za cenę 
szacunkowy, na trzecim za jakykolwiek ce­
nę jednak nie niższy od sumy pretensji 
hipotecznych najwięcej ofiarujycemu i tyl­
ko za gorówkę.

Resztę warunków licytacyi i wyciyg 
hipoteczny w registraturze przejrzane być 
mogą.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
p. ad w. dr. Maramorosz.

Kołomyja, 4 kwietnia 1886

sprzedana zostani

deja własnej w Zielonce położonej.
Cena wywołania 150 zł 
Wadyum 15 zł.
Resztę warunków, wyciyg hipoteczny 

i akt oszacowania przejrzeć można w tutej 
na r̂Zj C}m za  ̂ szej registraturze.

C. k. syd powiatowy 
Sokołów, dnia 24 maja 1886.

W s -c « p i i o u w
125 złr.

zastawniczego opisania i oszaco- 
c  °taz re«7to i :— i-  •

L. 2885 ~ _ (4182 8— 3)
  , C. k. syd powiatowy w Sniatynie o-

ejrze^aZ reazt^ warunków licytacyjnych głasza, że celem zaspokojenia pretensyi c.
można w tutejszej registraturze. k. uprzyw, galic. Zakładu kredyt, włość,

bimo k’ s4d P°wiat»wy ; w likwidacji we Lwowie pto 26 rat po 9
 ̂  ̂ anowa, 8 kwietnia 1886. zł. aw. zpn. odbędzie się w tutejszym sy-

___________ dzie egzekuc. publiczna sprzedaż realności
dai . (4155 3— 3) wyk. hipot. 1. 49 gminy Zadubrowiec obję-
khe do w'iâ  powiatowy w Obertynie po- tej Mortka Fruchtera własnej,
b. l i a omości, że w snrawio n ir ' Cei a wywołania 300 zł., wadyuw 30

- - ■ . . . •  ' n aJ? lii ^ład,,"^u080]1’ . W sprawie c- ] Cei a wywołania 300 zł., wadyuw 
acyi redytow.e^0 włościańskiego , zł. aw. — Licytacya ta odbędzie się

L. 34405 (4187 3— 3)
W celu oddania w przedsiębiorstwo 

budowli konserwacyjnych w latach 1886 1887 
i 1888 na gościńcach państwowych w Zale- 
szczyckim okręgu budowniczym odbędzie 
się dnia 23 czerwca 1886 o godzinie 12 w 
południe w ck. starostwie w Zaleszczykach 
powtórna licytacya ofertowa.

Kwcta fiskalna robót które mają być 
wykonane w r. 1886 wynosi:

1) w sekcyi drogowej czortkowskiej 
359 zł. 62 V, cnt.

2) w sekayi orogowąj Łobszczyckiej 
na gośeizcu podolskim i pokuckim 5221 
zł. 62V, cnt.

8) w sekcyi drogowej Horodeńskiej 
621 zł. 98 cnt., razem 6203 zł. 23 cnt.

Oferty wniesione być mogą na każdą 
sekcyę drogową, osobno albo też na kilka 
sekcyi lub na wszystkie sekcye drodowe 
razem. Jeżeli oferta obejmować będzie kil­
ka lub wszystkie sekcye drogowe to w ta­
kim razie należy podać zaofiarowanie dla 
każdej sekcyi w szczególności albowiem za­
twierdzenie .nastąpi w każdym razie tylko 
według pojedynczych sekcyi drogowych z
uwzględnieniem najkorzystniejszego wyni­
ku licytacyi.

Bliższe warunki przedsiębiorstwa te­
go dotyczące jako to: wykaz cen jedno
stkowych, kosztorys sumaryczny, plany, o- 
gólne i szczegółowe warunki budowy przej­
rzane być mogą w wymienionom starostwie 
gdzie także w powyżej ustanowionym ter­
minie najpóźniej do godziny 12 w południe 
wniesione być mają oferty zaopatrzone 
marką na 50 cnt. i w wadyum wynoszące 
5 prc. kwoty fiskalnej z wyrażeniem żąda 
nego wynagrodzenia nietylko cyframi ale 
także i literami.

Oferty nieułożone według przepisów 
lub nie podane w terminie oznaczonym 
nie bądą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa
Lwów, dnia 4 czerwca 1886.

L. 4702 —  (4146 2— 8)
W  dniach 20 lipca i 19 sierpnia 1886 

godzinę 10 rano odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymus wa publiczna sprzedaz re­
alności pod lk. 211 w Strzałkowicach obję-

Zł» *UK ’ ' 1 : ------- •'JJ” " - ramiuatu u u III WK-..-Ml, »1- , ” J1. " r - " . . . _
Gdzież ściągnięcia 12 rat po pea i 2 września 1886 o godz. 10 rano z 1 barskim położonej w sprawie zakładu kre- 

resztę kapitału 43 złr. 69 tern, że na pierwszych dwóch terminach j  dytowe^o włościańskiegnrtfio Y\ •> A lt, h/y-i _ _ -- i ___ l ■ /   JLn r..--  > r T/ r i _ • _ l

- . U H J  'TTWd îauaKic û . iii. ftw. — J_acytacya lii uuuęuziio cqTri
h Lwowie przeciw Matyjowi , trzech terminach dnia 28 czerwca, 27 li-j J^tej wyk. hip. *.3 gniiny w p it  . , ̂ Z ł- f i Ł i l o A   1 ‘ ^

iud*
1 pr
ułóż
a. l
np(w  n * -  o ic ip m a  _ *

O ia k «L 8Zaeunkow  ̂ a na dniu 20 i przysługuje i pretensyom na takowych za-i. Pn azdym raTiin. «   1 -

L. 15004 (4086 2— 3)
K o n k u r s

na posady :
1. sekretarza przy c. k. dyrekcji poczt 

i telegrafów we Lwowie z płacą VIII klasy 
rangi,

2. poczmistrza przy c. k. urzędzie po­
cztowym w Wełdzierzu powiat Dolina za 
kontraktym służbowym i kaucyą w kwocie 
500 zł. z płacą rocznych:

500 zł. ryczałtu kancelaryjnego,
120 zł. i wynagrodzenia,
1200 zł. za codzienne dwurazowe ja­

zdy posłańcze do Doliny,
3. ekspedyenta przy c. k. urzędzie 

pocztowym w Jawiszowicach powiat Biała, 
za kontraktem służbowym i kaucyą w kwo­
cie 200 zł. z płacą :

150 zł. ryczałtu kancelaryjnego,
40 zł. i
4. ekspedyenta przy nowo otworzyć 

się mającym c. k. urzędzie pocztowym w 
Koeiubińczykach powiatu Husiatyńskiego 
za kontraktem służbowym i kaucyą w kwo­
cie 200 zł. z płacą:

150 zł. ryczałtu kancelaryjnego,
40 zł. i wypośrodkować się mającego 

wynagrodzenia za codziennego posłańca 
pieszego między Koeiubińczykami a Husia- 
tynem.

Podania należy wnieść o pierwszą po­
sadę najdalej do 23 czerwca, o następne, 
zaś najdalej do 3 lipca b. r. w ck. Dyrek- 
cyi poczt i telegrafów we Lwowie.

Lwów, 8 czerwca 1886.

. 1715. (4044 2 - 3 )
Przy sądzie powiatowym w Bieczu 

jest do obsadzenia posada funkcyoncryusza 
Prokuratoryi państwa z roczną remuneracyą

Ubiegający się o tę posadę winni 
wnieść podania w ciągu czterech tygodni 
od trzeciego ogłoszenia tego konkursu do 
Prokuratoryi państwa w Nowym Sączu.

Nowy Sącz, 22 maja 1886.

L. 1597/pr. (4118 2— 8)
Przy sądzie obwodowym w Tarnowie 

opróżnioną została posada dozorcy wię­
źniów z roczną płacą 300 zł., dodatkiem 
aktywalnym 25 prc. od płacy z umunduro­
waniem.

Podania o tę posadę w myśl rozpo­
rządzenia Ministerstwa obrony krajowej z 
dnia 12 lipca 1872 L. 98 d. p. p. ułożone 
wnieść nal6Ży do 15 lipca 1886 do Pre- 
zydyum c. k. sądu obwodowego w Tar­
nowie.

Tarnów 5 czerwca 1886.

,  , ,  - w, żsaa tylko za lub ' chowi Józefczykowi pto
Wu realność p X fk “461 w Czor-1 zostanie ^ ^ ^ n  owej ^  na trzecim u. ^ szaCunkowa i H  M °zona ciała tabularnego nie sta- wyie.l ceny ^  me nlżej sumy ,

«  a Matyja "Wodienezuk własna na także n . ż e j  jakowe.,
H  npca i 20 sierr^io tooa -------

przeciw Wojcie- 
13 rat po 12 złr.

sierpnia 1886 powyżej! równej pretensyom którym S1 4<̂ ^adyum 40 zł.
akową a na dniu 20 j przysługuje i pretensyom na takowycn za _vyaay

razem 0 godzinie 9 z ra-i bezpieczonym. i akt o-
rt J ceny 8zacnr.v«m». -  u - j— 1... i Resztę warunków licytacyi

można w tui. regi-

i wywołania wyno-

L 565 (4115 2— 3)
C. k. Rada szkolna okręgowa w Gród­

ku ogłasza niniejszem konkurs celem sta­
łego obsadzenia posady kierującej nauczy­
cielki przy 4-klasowej szkole żeńskiej w 
w Gródku z płncą roczną 600 zł., dodat­
kiem za kierownictwo 100 zł. i wolnem 
pomieszkaniem, ewentualnie zaś na po­
sadę starszej nauczycielki z płacą roczną 
600 zł. . .

Ubiegające się kandydatki mają wnieść 
swe należycie udoktmentowane podania za 
pośrednictwem swych władz przełożonych 
najpóźniej do dnia 15 lipca 1886.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej. 
Gródek 5 czerwca 1886.

u ** ***
ceijy szacunkowej w budynku 

Pr2az publiczną licytacyę sprze-

^n& wywołania 400 złr.! ladyUm 40 z ł r .

chęć mających zaprasza się do 
ią b y /1 z warunki licytacyjne mo-

w sądzie przejrzane, 
ry, C. k sąd powiatowy 

uertyn, dnia 24 kwietuia

V 'U ,8
P- k

4ovV e w sprawi

1886.

szacowania przejrzeć 
straturze. O czem strony i niewiadomych 
wierzycieli zawiadamia się przez kuratora 
adw. dr. Dawieowieza w Sniatynie.

C- k sąd powiatowy 
Sniatyn, dnia 27 marca 1886.

sąd powiatowy ,  — n 
"O tC  w sprawie Hersćha Izaaka Hoeh- 
> .  oótf^M w  Feśko-1 ^

(4100 3—3) 
w Sanoku ogła-

nwi Piszko o 70 złr.) * To ,Tu*le Sio O IV Złr.

W. Ih- I P°d lk8“ a8 »  «T: _lT.. l PH
_ w cuie aa iiy

0Ta:  lP’ 1 dłużnika Feśka Piszka wła- 
; Sb bin reMdości w Wielopolu położonej 
tH  J -  gmiay 1. 104 objętej składa- 
i z,,Pareelv gruntowej 1. kat. 656 z 
j>bs odAk- ^8 wyk. hip. 74 gminy Wie- 
U kaUv n auei wadle wyciągu hipot.eczue- 
lojjąy 1. Michała Kurczą i Ka-
, ' b J*.rcz własnej w dniach 9 czerwca 
" W  ' lipca 1886 i Ib oi oi*n "i° 1886. 0 n.J •i -  io o c  i 19 sierpnia 

k  10 rano.
h zlr. Z* wywołania 350 złr. wa. wadyum

łciftji a Oratorem niewiadomych wie­
li,- W ł8SŁ L^ńwik Swierczyński.;*ł». lisze warunki do

przejrzenia w są-

dnia 6 kwietnia 1886.

L. I0t7 ----------------- (4177 8— S)
C. k sąd powiatowy w Głogowie za­

wiadamia, iż w celu zaspokojenia przyzna­
nej Annie Kałkowskiej a względnie tejże 
prawonubywcy Tomaszowi Brzęs od Marci­
na Gródeckiego sumy 300 zł. oraz kosztow 
zostanie realność pod lk. 286 w Głogowie 
wykazem hip. lk. 410 objęta przez publi­
czną licytacyę na miejscu w Głogowie w 
trzech terminach a to dnia 12 iipca 188b, 
dnia 16 sierpnia 1886 i dnia 20 września 
1886, każdym razem o godzinie lOtej rano 
najwięcej dającemu sprzedaną.

Cena wywołania w sumie 800 złr. wa.
Wadyum w-kwocie 80 złr.
Resztę warunków licytacyi, akt osza­

cowania i wyciąg hipoteczny w c. k. sądzie 
przejrzeć można.

Głogów, 10 kwietnia 1886.

Na powyższych terminach realność! 
tylko za lub wyżej ceny wywołania sprze- L. 15332. 
daną będzie.

(4156 2— 3)
K o n k u r

Gdyby rzeczona realność na powyż- | na posadę poczmistrzów przy c.k. urzędzie 
szych terminach sprzedaną nie została, j pocztowym:
przeto celem ułożenia ułatwiających warun 
ków licytacyjnych wyznacza się termin na ' 
dzień 23 września 1886 godzinę 10 rano.

Resztę warunków licytacyjnych wol­
no przejrzeć w registraturze tusądowej.

Dla z pnbytu niewiadomych wierzy­
cieli i innych ustanowiono kuratora adw. 
dr. Fitternika z substytucyą adw. dr. W i­
tza w Samborze.

C. k. sąd powiatowy m. d)g.
Sambor, 30 kwietnia 1886.

Konkursa.
L. 3572. (4043 2—3)

Przy sądzie obwodowym w Rzeszowie 
opróżnioną została posada woźnego z ro­
czną płacą 300 z ł, dodatkiem aktywalnym 
25 prc. umundurowaniem i prawem postą­
pienia na wyższą płacę etatową.

Podanie o tę lub inną przy sądach
L. 5345 -----------------o „ i kolegialnych lub powiatowych opróżnić się

C k cori • i  i  ł Ir J '  mogącą posadę woźnego w myśl rozcorzą-
'  S%d P?WIfttowy m. del. w Koło- dzenia ministerstwa obrony krajowej z 12

* * - - -  wnosićmyi ogłasza, że dnia 25 czerwca, dcia 29 
ipea i dnia 30 sierpnia 1886 każdym ra-

sprzedaf°re l1^  raQ° odb«dzie si« j awna
położonej o b je t / 1 P° t  Ik’ 8°v,W£minv tn ł. J wykazem hipot. 1. 1 IB
snei w cei„S J Stefana Hnatiuka wła- 
. ,  _ zaspokojenia 22 rat pożyczko-

N ow aku Nr. 136 a onia 16

lipca 1872 1. 98 d p. p. ułożone 
należy w czterech tygodniach do 5 iipca 
1886 do Prezydyum sądu obwodowego w 
Rzeszowie.

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków 31 maja 1886.

a) w Bołszowcach powiatu rohatjń- 
skiego z& kontraktem służbowym i kaucyą 
w kwocie 500 zł. z płacą :

500 zł., ryczałtu kancelaryjnego 
120 z ł ,  za służbę telegraficzną 
120 zł., dodatku na ekspedytora 
180 zł. i wynagrodzenie 
620 zł. za dzienne dwurazowe jazdy 

posłańcze do dworca kolei żelaznej w Ha­
liczu,

b) w Kętach powiat Biała za kontra­
ktem służbowym i kaucyą w kwocie 500 
zł. z płacą:

500 zł., za służbę telegraficzną 
120 zł., ryczałtu kancelaryjnego 
120 zł., dodatku na ekspedytora 
300 zł., i systemizowanych należyto- 

śei jezdnych za dzienne dwurazowe jazdy 
do Oświęcima i Wadowic,

c) ekspedyentow pocztowych przy no­
wo utworzyć się mającym e. k. urzędzie 
pocztowym w Jaćmierzu w powiecie Sano­
ckim za kontraktem służbowym i kaucyą w 
kwocie 200 zł. z płacą:

150 zł., ryczałtu kancelaryjnego 40 zł. i
d) w Cle powiatu krakowskiego za 

kontraktem służbowym i kaucyą w kwocie 
200 zł. z płacą:

200 zł., ryczałtu kancelaryjnego 
60 zł., i wynagrodzenia

200 zł., za, dziennego posłańca pie­
szego między Cłem i c.k. urzędem poczto­
wym w Pleszowie,



Podania należy wnieść najdalej do 1 j stały w ck. komisyi hipotecznej w Pilznie 
lipca br. w ck. Dyrekeyi poczt i telegrafów do przejrzenia.
we Lwowie.

Lwów, 6 czerwca 1886.

Księgi gruntowe.
L. 6898 (4183 3— 3)

0. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
podaje w myśl ustawy z dnia 25 lipca 1871

Zarzuty przeciwko prawdziwości tych­
że wnoszone być mogą w ck. komisyi hi­
potecznej na dniu 26 czerwca 1886.

Pilzno, dnia 12 czerwca 1886.

Rozmaite obwieszczenia.
1218. (4104 3 -8)

 .....  ̂ a C. k. sąd powiatowy w Żywcu zawia-
1. 90J Dz. p/ p-  do powszechnej wiadomości I damia, że dnia 1 czerwca 1884 w Kosza- 
że wskutek prośby Gitli Kreisling i Nach- zmarł Michał Kulboj z pozostawie-
mana Rednera o utworzenie now go ciała I niem rozporządzenia ostatniej woli. 
tabularnego dla realności pod lk. 44 mia- Sąd nie znając pobytu tegoż syna Jó
sto w K łomyt w tamtejszym powiecie są- I zeia Kulboja, wzywa go, aby w przeciągu 
dowym i w tamtejszej gminie podatkowej I roku jddnego, licząc od dnia edyktu, zgło- 
położonej składającej si§ z parceli budowla- I Slę w tymże sądzie na przyjęcie spad- 
nej 1. 227 i znajdującego się na takowej ku: w przeciwnym bowiem razie spadek 
niewykończonego jeszcze domu — w %  I byłby przeprowadzony z dziedzicami, zgia- 
częściach Gitli Redner zamężnej Kreisling gającymi się z kuratorem p. Bronisławem 
w */» części Nachmana Rednera a w V4 I Sądeckim, ck. notar. w Żywcu dla niego 
części małoletnich Riwy, Minci, Itty, Da- J ustanowionym

Doniesienia prywatne.
LECZNICA LWOWSKA

Plac Akademicki 1. 1., codzienna ordynaoya bezpłatna 
dla ubogich chorych.

wida i Jankla Kreislingów wspólnie jako 
spadkobierców Mojżesza Kreislinga, włas 
nej c. k sąd obwodowy w Kołomyi wygo­
tował projekt otworzyć się mającego ciała 
tabularnego, który to projekt w tymże c. k,

C. k. sąd powiatowy. 
Żywiec 29 kwietnia 1886.

L. 9305. (3963 3— 3)
_____________  __ ___ __ Bronisław Nowiński, mianowany c. k.
sądzie obwodowym, przejrzanem być może 11,0taryuszem w Leżajsku, po wykonaniu w 
a od dnia 1 sierpnia 1886 za księgę grun-I dniu 19 maja 1886 przysięgi dla c. k. no- 
tową uważanym będzie również oznajmia i taryuszy przepisanej, zostaje upowaźoionym 
się, że od dnia tego począwszy, nowe pra- do °bjęcia urzędu swego. Co się do po- 
wa własności, zastawu i inne prawa hipo- I wszechuej wiadomości podaje, 
teczne ua wyż opisanej nieruchomości jako C- k. sąd krajowy wyższy w Krakowie,
nowe ciało tabularne do księgi gruntowej | Kraków, dnia 25 maja 1886.
wciągnąć się mającej, tylko przez wpis do 
księgi hipotecznej nabyte, ograniczone, na
innych przeniesione, uchylone być mogą. D, 2796. (4107 3 B)

Równocześnie wzywa c. k. wyższy [ C. k. sąd powiatowy w Łące podaje
sąd krajowy wszystkich którzyby: I do powszechnej wiadomości, iż udzielił

a) na zasadzib praw przed dniem o- k. notaryuszowi w Łące p. Włodzimierzowi 
twarcia tego nowego ciała tabularnego na- Krynickiemu ogólną delegacyę do sporzą- 
bytych, domagali się zmiany wpisanych dzania aktów pośmiertnych i spadkowych 
tamże stosunków własności i posiadania, P° osobach zmarłych w okręgu tegoż sądu. 
bez różnicy czy zmiana ta, przez dopisanie I
odpisanie lub przepisanie przez sprostowa- j Łąka, dnia 5 czerwca 1886. 
nie oznaczenia nieruchomości lub połącze­
nia ciał hipotecznych, czyli też w inny ,
sposób nastąpić ma I L. 24971. (3973 3 3)

b) już przed dniem otwarcia nowego C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła-
ciała tabularnego na nieruchomości tej, lub sza, że na prośbę Eugeniusza Marjana Wła- 
na jej częściaehj nabyli prawa zastawu I dysława Brodzkiego dozwolono uchwałą z 
służebności lub inne prawa do wpisu hipo- 29 maja 1886 1. 24971 wykreślenie jako 
tecznego przydatne, o ile prawa te jako na- I bezprzedmiotowej adnotacyi uwidocznionej 
leżące do dawniejszego stanu biernego wpi-1 w poz. 5 karty B wykazu hip. 1. 237 ma 
sane być mają, a przy założeniu nowego I iętności Borki małe tej treści, iż Eugeniu- 
ciała tabularnego wciągnięte nie zostały,*1 szowi Brodzkiomu, junior, ustanowionemu 
ażeby w c. k. sądzie obwodowym w Koło-1 spadkobiercy Eugeniusza Brodzkiego „se- 
myi swoje oznajmienie do dnia 1 paździer- nior“ wrazie gdyby tenże bez pozostawię 
nika 1886 tern pewniej wnieśli, ile że w nia męskiego potomstwa pomarł względem 
przeciwnym razie utracą priwo popierania dóbr Borki małe jego brata Juliusza Bro- 
oznajmić się mających roszczeń przeciw o- dzkiego, a w razie gdyby i ten bez pozo- 
sobom trzecim, które na mocy uiezaprze-1 stawienia męskiege potomstwa zmarł, Hen- 
czonycb wpisów w nowej księdze grunto I ryka Brodzkiego w podobnym wypadku Igua- 
wej zawartych, prawa hipoteczne w dobrej I cego Brodzkiego a w braku piastunów irnie- 
wierze nabędą. nia Brodzkich albo Brockich familię Broni

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiąz- kowskich i Malinowskich się substytuuje. 
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia I Celem doręczenia powołanej’ uchwały
że prawo zgłosić się mające z księgi tabu- dla niewiadomego z życia imienia i miej 
larnej, już do użytku służyć niemającej lub I sca pobytu męskiego postomstwa Eugeniu 
z załatwienia sądowego widocznem jest lub sza, Juliana, Henryka, Ignacego Brodzkich 
że jakie podanie stron odnoszące się do te- tudzież imienników i członków rodziny Bro- 
go prawa do sądu wniesionem zostało tu- dzkich vel Brockich, Bronikowskich i Ma- 
dzież że restytucya lub przedłużenie po- linówskich, ustanowiono kuratorem ad ac- 
wyżsźego terminu dla pojedynczych stron tum adw. dra Henryka Szydłowskiego, 
miejsca niema. I Wzywa się zatem powtórnie osoby in-

Lwów, dnia 23 marca 1886. | teresowane, aby do ochrony swych praw
służące środki ustanowionemu kuratorowi 
dostarczyły gdyż inaczej ze zaniedbania 

3503 (4206) I wyniknąć mogące szkodliwe następstwa sa •
Akta założenia ksiąg gruntowych dla mi sobie przypiszą, 

gminy katastralnej Izby składa się do przej-1 Lwów, dnia 29 maja 1886.
rżenia w sądzie tutejszym.

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 
SZÓW posiadania mogą być wnoszone do I L. 7645 (41 ; 9)
dnia 21 czerwca 1886. I C. k. sąd obwodowy jako handlowyc. k. komisya hipoteczna. | W Tarnowie podaje do wiadomości że Wła

Grybów,* 8 czerwca 1886. I dysław Żurowski dzierżawca dóbr w Woj-
sławku zamieszkały. Stefan Sękowski wła 

L 64 (4241) ściciel dóbr i pełnomocnik J. O. ks de Li-
Komisya hipoteczna zawiadamia, iż gne w Rżyskach zamieszkały Mieczysław 

arkusze posiadania dla gminy Kłyż złożone Szymborski dyrektor Towarzystwa ochrony 
zostały w sądzie powiatowym w Dąbrowie mniejszych posiadłości ziemskich w Mielcu 
do przejrzenia. I zamieszkały. Włodzimierz Sroczyński współ-

Zarzuty przeciwko prawdziwości tych-1 właściciel dóbr w Mielcu zamiesszkały. Azi- 
Źe wnoszone być mogą w sądzie a dnia 18 I na Fibichowa współwłaścicielka dóbr w 
czerwca 1886 przed komisyą hipoteczną. I Mielcu zamieszkała. Jadwiga Jordan kapi- 

Dąbrowa, dnia 10 czerwca 1886. I talistka w Olszynach zamieszkała zawiąsa-
I li prawną spółkę handlową pod firmą :

L 709J (4208) I „Spółka handlowo-przemysłowa w Mielcu,
Arkusze posiadania służące za podsfca-1 Szymborski Sroczjnski i spółka, 

wę założenia księgi gruntowej dla gminy I Działalność swoją rozpoczyna smółka
Grabówka złożone w tutejszym sądzie do I z dniem wniesienia zgłoszenia tj. z dniem

Sala O d d z i a ł
chorób

godzina Ordynaryusz

I

cMrurglczuyeli 1 0 -1 1 Dr. H. Schramm

K ośiecycli 11— 12 Dr. Sielski

oc z ny CL 1 2 -1 ..........................

II

wewnętrznyct 9—10 Dr. St. Jana

dz iec i 1 1 -1 2 Dr. A. Sieradzki

wenerycznycŁ i 
sKórnycl 12—1 Dr. Wł. Tatarezuch

3736 18-20 D y re k cy a  za k ła d u .

-3)L. 8?3 (4116 3-

Obwieszczenie.
Celem zabezpieczenia budowy 

gmachu na szkołę w Sądowej Wisz­
ni odbędzie się w Magistracie tutej­
szym publiczna licytaeya dnia 22 
Czerwca 1886 o godzinie 10 przed 
południem.

Cena wywołania wynosi 12.289 
złr. aw. wadyum 10% .

Plan, kosztorys i warunki licy­
tacyjne mogą być tutaj przejrzane.

Sądowa Wisznia, 4 czerwca 1886.

powszechnego przeglądu.
Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 

szów posiadauia wnoszone być mogą w tu­
tejszym sądzie do 17 czerwca 1886 

Kałusz, 19 czerwca 1886

14 maja 1886; siedzibą jej jest Mielec a 
interes swój prowadzi w sklepach wiejskich 
pozakładanych w znaczniejszych miejsco­
wościach położonych w okręgach ck. są­
dów obwodowych tarnowskiego i rzeszow­
skiego.

92 (4159)1 Zastępstwo spółki na zewnątrz i we-
C, k. komisya hipoteczna z a w i a d a m i a ,  I wnątrz powierzone jest wyłącznie wspólui-

iż arkusze posiadania dla gminy katastral-1 kom Mieczysławowi Szymborskiemu i Wło 
nej Pustków z przyległościami Wola Pust-1 dzimierzowi Sroczyńskiemu, 
kowska I. i II. cześć, Budy, Krowniee, Ru- | W Tarnowie, dnia 20 maja 1886.
dki i Zastawie w obrębie ck. sądu powia­
towego dębickiego położonej złożone ao-

L. 2909 (4167 3-3)

Konkurs.
Na posadę Kontiolora przy kasie 

miejskiej w Drohobyczu do której 
przywiązane są płaca o rocznych 
700 zł. dodatek na pomieszkanie 140 
zł. i prawo na późniejsze osiągnięcie 
dwóch dodatków pięcioletnich po 100 
złr. do płacy etatowej i emerytury 
wliczalnych, tudzież obowiązek złoże­
nia kaucyi służbowej 700 zł. przed 
objęciem tej posady .

Kompetenci na takową wykazać 
się winni ze złożonego w publicznym 
zakładzie z dobrym postępem egzami­
nu z rachunkowośći kameralnej lub 
kupieckiej, nadto dowodem dostatecz­
nej praktyki w zawodzie rachunko­
wym, tudzież, że nie przekroczył 40 
lat życia, że posiadają prawo obywa­
telstwa austryackiego, że władają 
krajowymijęzykami w mowie i piśmie 
i że są życia nieposzlakowanego, na­
reszcie winni oświadczyć, że nie są 
z tutejszym miejskim likwidatorem 
rachunkowym i z kasyerem miejskim 
spokrewnieni lub spowinowaceni aż 
do czwartego stopnia włącznie.

Podania wnosić należy do tutej­
szej Zwierzchności gminnej za stosow- 
nem pośrednictwem władz urzędowa­
nia, lub zamieszkania najdalej do 15 
lipca 1886.

Od Zwierzchności gminnej
Drohobycz, dnia 29 Maja 1886.

L. 1468. (4197 2 — 3;
Obwieszczenie.

Magistrat król. wolno handlowe­
go miasta Jarosławia podaje do po­
wszechnej wiadomości, iż celem wy­
dzierżawienia dochodów z prawa pro- 
pinacyi miejskiej i dodatku gminnego 
od napoi propinacyjnych na trzy po 
sobie następujące lata tj. na czas od 
1 stycznia 1887 do ostatniego gru­
dnia 1889 odbędzie się w urzędzie 
tutejszym w biurze sekretarza na dniu 
6 lipca 1886 w godzinach urzędo­
wych publiczna licytaeya za pomocą 
pisemnych ofert.

Jako cenę wywołania ustanawia 
się: a) za prawo dochodu z wyrobu 
przywozu i wyszynku wódki, miodu 
i trunków słodzonych roczny dotąd 
pobierany czynsz w kwocie 23840 zł. 
b) za prawo pobierania dodatków 
gminnych od piwa dotąd pobierany 
roczny czynsz w kwocie "23840 zł. 
Razem przeto 47680 zł. wa. z której 
to kwoty każdy do tej licytacyi przy- 
stępująey 10 pre. jako wadyum do

rąk komisyi licytacyjnej £ u 
lub w przyjmowalnych PaPief a a os^ 
tościowych według kursu . ^ 0̂ ' 
tniego notowan go w Gazecie 
skiej złożyć jest obowiązany- c\\

Resztę warunków 1
można w tutejszej 
godzinach urzędowych przeJr2 
odpisać.

Magistrat miasta
Jarosław, dnia 6 

L. 1399 (*315 1

Obwieszczenia ,
Celem sprzedaży drzeWO^^^ffl* 

lesie miejskim „Dębina,, obej 
przesztrzeń 204 morgów 0k° 
kwadr, w  którym znaduje f
16615 sztuk dębów, odbędą0 
kaucelaryi Urzędu g m in n i0 . \v° 
Trembowli na dniu 21 Ozer^ orJj0% 
druga publiczna licytaeya Za g ko*01 
pisemnych ofert, które na r§0 £sZ.r 
syi licytacyjnej w dniu P° 0in l̂ll‘ 
najpóźniej do 2 godziny z v 
wniesione być mają.

Zakład wynosząc} 
złr. aw. w gotówce lub w ,^ egO ^0 
wartościowych według ostań*  ̂ o, 
su obliczonych dołączyć 10 
oferty, albo złożyć na r?ceju o ^  , 
licytacyjnej zaraz przy poda*1

Warunki licytacyjne p Ą  
przejżane w Urzędzie grrl!n 'L i#  
ta Trembowli każdego dnia 
godzin urzędowych.
Z Urzędu gminnego król.

Trembowla, dnia 8 
lT~598 1*19®

OGŁOSZENI^

L. 45813

• ta
Zwierzchność gminna )

kowic podaje do publicznej ^  \ ~ 
ci że w dniach 21 i 28 
Sierpnia 1886, każdym razem 
4 popołudniu, odbędzie się V
druga ewentualnie trzecia 
celem wydzierżawienia P^P^ \
Ciężkowicach do gminy mia ' 
eej, na trzechletni okres cZA ty 1° , 
Stycznia 1887 do końca Gr^ pi]

Cena wywołania wyn ^  a. 
złr. w. a. wadyum 230 złr- \t

Bliższe warunki licytâ  
tać można każdego czasu 
gminnym.

Zwierzchność ^

Ciężkowice, 5 C zer^ £% ^<p / 1'

Ogłoszenie l i c y ^
  on,; «iW  i1

Dnia 28 czerwca 
się w I departamencie ej, V
cytacyjna sprzedaż ^  j 0 re y#o
budowlanych, należący0 , p'
ci miejskiej pod 1. k- j  
wie położonej przy 
piehy i Cmentarnej z* P0(ert, L u ) 
nych, opieczętowany^11 
otwarci nastąpi w 
o godzinie 11 przed , ,*

DO ofert 
w kwocie trzysta (3° > ptói 
każdą parcelę budoW*3, « F
ta tyczyć się nędzie-

Oferty mogą był.„eda^ 
całość gruntu do Sp ;edy: 
czonego, lub też na P 
cele onego. ^

y

dla

stratu w godzinach  
południem. ?

M agistrat kroi m

Lwów, dnia 31



«18

k o n k u r s .
( 1 - 3 )

ho Om ii

dż

hini^a J e ż y n a ,  powiatu Kros 
- bJSzem rozDisuie konkurs 

cyn y 
r-aca, 
tych*" o a r:

złf. a. w. gmina 100 złr.

rozpisuje Konkurs na 
arza miejskiego Dra me- 

z siedziba w Korczynie z 
-  Czn§ 400 złr. a, w. z któ-

9 f ' ^ a h a ł  
■ 3h o d y  u  t

g o l i l i  bydła na rzeź przeznaczone

So d0or hai płacić będą. Oprócz te- 
ględłi. I0dy z taksy przepisanej za o-taksy przepisanej

p0ê ć  będą do lekarza, 
wnieść należy 

^  koń0fll0Ści gminnej w
J** czerwca 1886.

Ę h r-J ^ y n a , dnia 9 Czerwca 1886.

na ręce 
terminie

Konkurs.
(4214 1 - 3 )

v'i®s«e, 9 ‘?rzchnośe gminy kr. miasta B ieczaob- 
8Me?0 .J ^ ie js z e m , że z fundacji Józefa fum J
* rocznie 80 l L  a' , w- 7 T 1  ’f°toa S7j.“niy ratach z dołu wypłacalne od IL p 
V Ka,?kolaego lb86 jest do nadania, i  że o takowe 

Sl§ mogą :

l®jże aKi ^ jlk o  synowie obyw ateli gm in y  ® '* tza ! T  
bAsfein': , zami<-szkaiyeh w yznania re ligu  ckrzesci-

=: ̂ '"̂ 4 • ■

lei, ktorzy
^ lu , 4  f^si.ezają do szkół średnich t. j. gimna- 
U k~  1 dobr rea,nych> ukończywszy szkoły począt­

k i  nK postępem, wzorową pilnością i chwa- 
8 DJ Czajami, jednas

J Ult| n,atPaierw8zeń8two ('°  otrzymania tego stypen-
*5^  oiznt Uc';?luwie, którzy w szkołach początko-
k! ®6 s » n ?  i,ię postępem w naukach, i których
ili^eenf. ? uhodzy, że im pomocy do dalszego
toV ° zdnl Sl? w 82kołach publicznych dać nie mogą,
ta* e'S „  aoselaeb i postępach naukowych spodzie-

i(l11 ’ ze zdążą do zamierzonego celu; za-Z[iajnua się ale, B
% , 4- ‘

s s a s  t a r s s r *
5 S 2  * S  k“ ny . * * ^ . ^ " 2 K ł r Ł . ,“ łiftł u wst^uina takn Horo.,-*.wstępują jako klery,<j. do‘ seminaryum

% u ;- że druga klasa ezyto w postępie, ezyto w 
i pozbawia uprawnienia do pobierania w 

ędąeego stypendyum; wreszcie
Netowi Podania kompetecyjne należycie udoku- 

S'eK i 11a ręce Dyrekcji zakładów naukowych 
a kandydat nauki pohier* do "o -- ;

th  OSKI

«ak
h e i » £ t ^ e ) i i e .

itrtL f} dstawie uchwał? ogółu wierzycieli masywei lo^ i. ttt ■. - ■ -

ki

  „w_ j  u ^ u > u  n a o i i i j u i o u  i l i t łO J

-  .''aula Wermutha powziętej na zgroma- 
.^isar^ ^uiu 31. Maja 1886 pod przewodnictwem 

,n. konkursowego sprzedaną zostanie najwy-J<*Oe*jrn» l- .il- ! —’ —
i Ś 7 » »a ,

^  realnośbi sub. N 98 w Tarnowie w
ôą" u.r5°Wei*^8oeen ion a  na 20.900 złr. do masy

S J l ’«ień X5 aai«żąea z wolnej ręki. Oferenci wniosą 
* °ferłi, , lPea 1886 swe w 10°/„ wadyum zaona-k,rM1e ofeji' , . - Io wauyuiu zn

hi ?°', ej • r k̂ podpisanego zarządcy masy
f. Ue»c ?rego takie wyciąg hipoteczny oraz®OŚń przejrzano KnZ XT:a-i -i = ono

swe w 10°/o wadyum zaopa- 
! kon-

wa-
ć przejrzane być moga. N iiej 15.000 złr. 
I W , ' la nie będzie.

°wi dnia 8. Czerwca 1886.
3. ęj Zarządca masy

lHst.uk N e s s e l r » i b .

^  bW 0W lE  (w  kamienicy ^rodnego -Do» ̂
^ 1SŁA.W0 W IE , P R ZE M Y ŚL U , J  

p o u j ,  d r o h o b y g z u ,  i  k o ł o m
?u swoich bogato i W dobry 

zaopatrzonych składów -
“ fcrhate n r a » » * - s * "  1aPro-

S k ła d  fortep ian® w  
S Z R O ł-iA  M U Z Y C Z N A  

J D .  M  -zm  a a Ł  3 f i f c  J ± _

w  B y s i k n  1- 9 ,  I .  p i ę t r o .
Nowe, krzyżowe fortepiany od 280 zł. a pianina od 
250 zł. z opakowaniem. Przegrane instrumenta taniej. 
Najbogatszy wybór. Fortepiany pod 10 - letnią 
gwarancją z najlepszych fabryk, które się sprzedaje 
za gotówkę i wypożycza, jako też poleca takowe n u  
r a t y  m i e s i ę c z n e  ort 1 5  * ł r .  —- Sławne or­
gany amerykańskie.  (4988 176 ~?j

C ^ l l A W Y I I  na P^^Oueyi na jakąkolwiek 
J  •*** bądź chorobę o r g a » 6 w  j 

p ł c i o w y c h  choćby najniewinniej zapadłym a ; 
chcącym od nieobliezonycdi moralnych i materyalnych 
strat w przyszłości salwować się, zaleca się najgorę- | 
ciej kuracyę w drodze korespodeneyi, jako jedyną, 
która niezbędną djskreeyę wszechstronnie zabezpie­
cza (kuracja w zupełnej tajemnicy w iuny sposób 
jest absolutnie niepodobną na prowincji), możliwość 
r a d y k a l n e g o  wyleczenia się u doświadczonego fa­
chowca nastręcza, a tein samem chorego od wielu 
bardzo przykrych następstw w przyszłości zasłania.

Chorych^ więc tak kobiet jak i mężczyzn, chcą­
cych być w najpewniejszej tajemnicy a przytem grun­
townie, bez przerwy obowiązków, bez żadnego bolu 
środhaifli nieszkodliwemi i szybko wyleczonymi przyj­
muje, z zaręczeniem najlepszego skutku w kuracyę ' 

za pomocą korespodcneyi, mieszkający we Lwowie,

spe^ yalis ła  chorób płciowych
w których od kilkunastu lat wyłączną praktykę le ­
karska wykonuje. Leczy wszelkie choroby syfilisty- 
czne \ skórne tak świeżo powstałe jak i zadaw­
nione wszelkie zranienia, owrzodzenia, narośla zwę­
żenia zakaźne i kataralne upławy patologiczne wy­
padki ubytej nadmiernej lub powstrzymanej regular- 
noś- i u pań i panien tudzież wszelkie smutne na­
stępstwa błędów młodości jak niedokrewnośe nasię* 
niotoki upławy noeue osłabienia nerwowe i funkcji 
płciowej (impotencję), drżenie muskułów, padacz­
kę początki sueh t i wyschnięcie szpiku wszelkie 
wycieńczenia organizmu, w ogóle i t. p.

Na listy, które pod pseudonimem „W . G i e r .  
la c h  uliea Halicka 1, 12 I. piątro nadsyłać należy 
udziela odwrotną poeztą pomocy i wysyła lekarstwa
dyskrecjonalnie.

Domowa ordynacja tylko od 8 do 9 z rana
od Y*6 do V  wieczór. _____ [413-5 1 - 5]

M o s l e r a

d o  S r b ó ^  i  u s t
i ' 1 •1____  1 bolu « ;

b ■ - _ do utrzymania zębów
w 1 I *  *1 '.e lu  lat surawdzona i sławna 
w - .  r  . os -chyia ;, duo *er- i e każdy nieprzyjemny 

edor w ustj b. — Flaszka °5 et.
l i  T i i fh le r  a p tek arz ,

(Y7 Koslera synowiec, następca)
we W iedniu, L , Regierungsgiisse, 4.

Prawdziwa do nabycia we Lwowie w apt. Zy- 
gmun. Ruekera, w Kutach w apt. A. Zagaj ewskiego; 
w Warężu w apt. w Kołomyi u Stenzla apt. w Tarno­
polu u H. Kahanego, apt., w Sokalu Eug Wysoezań- 
ski, w Warężu B. Krzywobłoeki, apt. [4532 32 —

P T  W a ż n e
dla p- właścicieli ma­

szyn i ekonomów
Oferujemy franko do każdej sta- 

cyi kolejowej w kraju : podwójnie
odkwaszony olej wulkaniczny jako 
najtańsze smarowidło do wszelkich 
maszyn i w ogóle do każdego prze­
mysłu za 100 Klg. złr. 18 z beczką.

t b i f r  i Hanke
w e  L w o w i e ,

*  ■  -  ; k m .
1769 1 3 - ?

m ysi u

f f

prawdziwą karawanową
cyKu  ̂ statym lądem z Chin w orygióa1' 

t Wu 4  AcU 1 rozważona pod nadzorem Za- 
funta °ry8' nalne paczki\Narodnej Torhowli
ct t i p0 70, 80,90, 1.00, 1.25, 1-50l/8 funt4 84 n a za połowę powyższej ceny.

pro feczki
8 50 W,ycb franco po 6.70,7.60, 

U- 9‘2°, 9-80 i 10 40 ct1
i ^ r skip W i n a  

lito 1 Oh aiy!ka,h 4-litrowych po 50, 60,
a się pQ za litrę i wyżej. Posyłka za 

- ct. We flaszkach węgierskie,
aostryackie i francuskie.

rhtn
CJ o
wódki

«a,®zka

g n a ć ,
rozmaitego rodzaju

M i ó d
po 50 i 80 

100 ct.
ct., litr po 60 i

^ g f n y  Z a r z ą d .

SaT® E R E S i l E
Twowac___

5S V ‘< e  strdczkaeh .

k zł. -20 et. 
2 zł. 70 et. 
1 zł. 60 ct,
1 zł. 50 et.
2 zł. 60 ct, 
2 zł. 50 ct,V y l*ń*?eh H i k l  sz‘ uk) . . . ■ » « ■  -  —

^r/'«8vłaWy 5 towar najświeższy i najwy- 
2a pobraniem poeztą, franco do

Jscowo- B437 7-?

**aiti w 6orycyi.

Środki do desinfekcyj:
K W A S  karbolowy w kryształach,
K W A S  karbolowy w płynie,
W A P N O  karbolowe,
P R O S Z E K  karbolowy,
W A P N O  chlorowe,
P R O S Z E K  desinfekcyjny,
W A P N O  fenilinowe,
S I A E K A N  (witriol 1 żelaza, 
D W U S I A R C Z A N  wapniowy, 
A N T 1 B A K T E R I  ON.

S r ii i  vnBńv wadom i molom: j
P R O S Z E K perski o w a d o g u b n y ,
PROSZEK „Zaeherla”
P R O S Z E K  zamorski „Andela” ,
T Y N K T U R Ę  na owady,
K A M F O R Ę ,  „ „  „„ ,
P I E P R Z  biały, (3399 U —?)
N A F T A L I N Ę ,
P A P I E R  na mole,
PAPIER na muchy,
L E P  na muchy,

JL

4UBNER i HANKE
w e  L w o w ie .

i K Ł I D  S Ł A W Y

A r t u r a  K o ś G i c k i e g o
pod godłem

UJ

o

—I
UJ

CM
CM

o-fsl
r t *

O

WE L W O W I E ,  Chorążczyzna 1. 22, 
poleca dobrą i wydatną kawę, 

oprowadzoną wprost od 
producentów % Am eryki 

południowej
Kosztuje we Lwowie:

I x i .  1 5 0  i zJ. 1 .6 0 .
Na prowincji ■

4"/. Sillo ał„ 7 .7 0  1 * 1. 8  2 0 .  
franco.

Oo ■•desiąca świeży transport.
..  (3595 19—?)

Dr. A. MAJEWSKIEGO t
Z a k ł a d

wodoleczniczy
w e  L w o w i e  (w Kisielce)

otwarty przez cały rok.
przyjmuje chorych z zupełnem zaopa­
trzeniem i dochodzących do kuracyi, 
która się odbywa od 6— 8 godziny rano 
i od 4— 6 godziny po południu pod 

nadzorem lekarza. 
Równocześnie otwarte kąpiele ciepłe 

i tusze dla szerszej publiczności. 
Telefon 1. 54.

(3697 11—?)

♦
0

Maurycy M\M l e  Lwowie
8  plac Maryacki 8

poleca swój obfity skład

Płócien i stołowej bielizny
z pierwszorzędnych fabrylc jako też białyeh perka- 
lów, ręczników, chustek, pończoch, skarpetek, kafta­
ników, kalesonów, spodnie, kołnierzyków, krawatek, 
kryz, wstążek w romaityeh gatunkach i kolorach.

’ Wyroby gótaperehowe trykotowe. Cerata na 
meble i stoły po stałych i umiarkowanych eenaeh.

(3971 2 - 3 )

P i e r w s z y  w ł o s  
s r e b r z y s t y

jest złowrogą przepowiednią stopniowego a rychłego 
posiwienia, ktorego bezpośredniem następstwem jest, 
iź jeszcze dość młode i pełną siły żywotnej osoby 
przemieniają się w starce. Najnowszjm istnie zdu­
miewającym środkiom do nadania siwiejącym i si­

wym włosom barwy pierwotnej jest

M e r n i i a r d y n a
wynalazku dra Bernharda w Paryżu, składająca się 
z pomady i likieru. Bernhardyna nie jest ani farbą 
uni t. ?. Regeneratorem, nie barwi zatem natychmia- 
tsowo i nie odmładza jakto mylnie powiadają. Bern­
hardyna działa stopniowo i posiada następujące za­
lety- Nie zawiera pod gwarancją składników trują- 
Cn ■ n*e Hepia i nie zanieczyszcza włosów, nie 
r * 1 skóry i bielizny, nie sprawia ani bolu óez 

, u .głowy. nie pozostawia po sobie nieznośnego
późnego^wTejj/ kokse™ u)e w}osy w zProwiu aż do

C ent. a z h .  S k ła d  w a p tece  R n k e r a  
w e L w o w ie .

K rzysztof Krzysztofowicz
I. 6.

zł.

Lwów, ulica Hetmańska
poleca:

Pyszną starą Marsalę but. 
Portwein prawdziwy „ „
Johanuisberger musujący „ „
Assmanhauser „ 

czerwony 
Cognac Pinet Castilon & Oo 

„ Renault & Co
„ Barnet & flis
„ Renault «S; Co z 1868 r. 

t Cenniki na żądanie franco 
Opakowanie nie wlicza się.

3456 10—10

2.50
2.50
5.50

5.50 
2.40 
2.60 
2.80 
3.60

P u s t o m y t y
p o d  JE w o w e  ni. Z a r z ą d  k ą p ie li  
s ia rc z a a y c h , p arow ych  i ż e ia z is -  
to -h orow in o w y ch  odszczególnione Dy­
plomem pochwalnym na wystawie przyrodni­
czo - lekarskiej w Krakowie 1881.

R o z p o c zę c ie  sezon u  3 0  m a ja .
Choroby, w których kąpiele siarezane z 

św ie tn y m  s k u tk ie m  używane być mo­
gą, są: gościec i dna (Rbeumatismus et Arthri- 
tis), zołzy (skrofuły), choroby nerwowe, cho­
roby skórne, kiła (Sypbilis), zanieczyszczenie 
krwi merkurialne, zaniedbane lub zastarzałe 
chirurgiczne wypadki jakoto: zwiehnięeia, zła­
mania, rany, wadliwe blizny i t. p.
P T  P rz e d  h ra m ą  z a k ła d u  je s t  
p rzy sta n e k  k o le i państwowej.

Jazda ze Lwowa trwa 27 minut Próez 
zwykłych pociągów rano i wieczór :

p o c i ą g  o s o b o w y  odjeżdża ze 
Lwowa o godzinie 11 m. 45 w. p. powraca z 
Pustomyt o godzinie 4 po południu.

Stały lekarz w miejscu. Restauracyę pro­
wadzić będzie kuchmistrz p. Józef Danilewicz z 
Dublan. Wikt w abonamencie, lub a la carte, 
po umiarkowanych eenaeh.

Zwraca się szczególniejszą uwa­
gę na kąpiele borowinowe (MoorbHder), 
które pod względem składu swego che­
micznego nie ustępują w niczem kąpielom 
zagranicznym i mogą być z równym sku­
tkiem użyte w cierpieniach kobiecych jak  
Francensbadzkie.

(3459 1 0 -1 0 )

Dobra na sprzedaż,
Dwie mile od Lwowa, pół mili od budującej 

się kolei, składające się z dwóch odrębnych folwar­
ków osobne „orpusa tabularne stanowiących.

Prawo propinacyi w trzech karczmach.
Ogólny obszar wynosi pól onyeh 397 morgów, 

łąk 65, ogrodów 13, pastwisk 15.
Grunta orne czarnoziemne, budynki w dobrym 

stanie, inwentarz ruchomy i nieruchomy, zasiewy 
ozime i jare.

Pośrednictwo wykluczone.
Bliższa wiadomość pod lit.

W .  B .
poste restan. Lwów.

4275 1—3

P o n i e w a ż

Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie
z dnia 12. Czerwca 1886, dla braku kom­
pletu do skutku nie przyszło, zwołuje się 
p -wtórnie takowe z tym samym porządkiem 
dziennym na dzień 20. Czerwca o godz. 3 

po południu 1886.
Z Rady Zawiadowczej

Towarzystwu zaliczkowego w Rymanowie.
Prezes 4291 Sekretarz

D r. Szajna B i l i ń s k i

Dla cierpiący cli aa

podagrę i reumatyzm
organizm oddechowy i astmę 

a dla kąpiących się w ogóle 
rze te ln y  w y n * l» * « k  p aten to w a n y

W A W Y Y  O G H Z E W A Ł W E
Wynalazek ten odznaczony medalem i przez 

Wpana dra Józefa Weinlechnera profesora uniwer- 
sytetu wiedeńskiego i głównego lęka

Korzystna oferta.
arza szpitala po­

wszechnego który takowe sam używa i swym pacy-
S e n t o m  n a j g o r ę c e j  poleca, odszezegolmony polega na

tem że uieeyk umieszczony jest wewnątrz w wodzie 
! i takowa urzez parę godzin w równej temperaturze 

utrzvmu!e Za 3 centy materyału wystarcza, aby w 
• ■ urakseye' 25 minut kąpiel była gtowa.Profesor gimnazjalny wyjeżdżano na wataey , RIJ GÓR3KI, właściciel patentu e k.zaprzysię-

do R y m a n o w a  życzy sobie ™ ą c  pod s-woją o . j j w a u u  urządzeń gazowych,wodociągowych,
piekę jednego lub dwóch c h ł o p c z y k ó w  kuraeyi o tm  ,  żonym czozn pokoJowyell x  domowych
bujących. Oprócz ojcowskiego zajęcia się pupilam ąpieto y U eumuhlgasse 8. 16. w Wiedniu 
może udzielać lekcyj w zakresie szkół krajowych i IV. 4222 1 - 3

Szczegóły pbd 1. 34 ul. Zielona. 1—3 -
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KAZIMIERZ LEWICKI
£> O  W  M  '¥  & M . W.* A. »  » Ł A

, S ł a  i towarów ite ip jy clp ? f a
w® Lwowi®? ul. n^bunalslEa L P,

Z»I«a®s.F w  yofew 1&4&

F
 wszelkie przybory do i

3 E 1. A  u m i  * p .

Szkiełka do Lamp
(Cylindry) 1 sztuka 4 centy
zaś lepsza zaopatrzone znakiem H s z t u k a  l O  c u t .  i  1 S  c n t .

§5
*3®
3ł£A •

■ s a K a e a K s cK K a s s H s s e a e a s a s a B S fliJPę , | pę
M konces. Zakład krewiankowy ^
)£ pod dozorem władz sanitarnych SlHRkj

K L. F. Kubickiego i
“  weterynarza miejskiego i docenta weterynaryi, |£ 

poleca zawsze

g ś w i e ź a krowianko *
”  zMeraną dwa razy w tygodnia.
K Cena fioli na 2—3 szczepień 1 złr. W
yC SW" Lwóio, ulica Halicka 37. |tj
u C  S E  SE SK SR 1£ 3S 2®£ S E  S E  S E  SS  SR 3R Saa

Kiwiankę prawdziwą
rozsyła przea Wys. c k. Namiestnictwo koncGBsyto­

nowany

zakład krowiankowy
w Lisku 4216 2 —o

fiolkę na dwoje dzieci wystarczający po 60 et. a. w.

Migrenę i bój.głowy
osuwa niechybnie 

„ : f c £ L « F S »  J k Ł » ł -  gŁJL jo.*..**.”
podług ordynaeyi 2714 6-10 

Pro#. Dra Ćzjriewieza
e. k. radcy zdrowia.

Główne składy w aptekach 
P. Mikolaseha, J. Piepesa i K. Krzyżanowskie­
go we Lwowie; Konst. Wiszniewskiego w Kra­
kowie; F. Jamrógiewieza w Tarnopolu; A. A- 
mirowieza w Stanisławowie; AJex. Mańkowskie­
go w Przemyślu
Cena pudełka wraz z przepisem użycia 50 ot. 
Mniej iak 2 pudełka pocztu sic nie wysyła.

CHOROBY ZARAŹLIWE
Niedawne lub zadawnione, skrofuły, cho­

roby skórne (liszaje, wyrzuty, strupy, trąd) 
i inne cierpienia naskóme, spowodowane 
zanieczyszczeniem i zepsuciemkrwi. Wrzody, 
gruczoły, reumatyzm, rany, wrzody w ustach 
i w gardle, nabrzmienia, narośle na kości., 
strum, niemoc i drugorzędne i trzeciorzędne 
peryody syfilisu nabytego lub dziedzicznego.

Leczenie niezawodne i radykalne chorób 
najbardziej zastarzałych i najuporczy ■wszych, 
nieustępujących przed żadną metodą lekar­
ską, leczą się przez użycie.

Jedyne potw ierdzone p rzez A kadem ję M edyczną to P aryżu  
J tidyne upoważniona p rzez  rząd  francusk i.

Jedyne, ja k ich  używ ają w szpitalach P aryzkich .

2 4 , 0 0 0  Franków N agrody  N a r od ow e j .
Lekarstwo to, bardzo przyjemne w smaku, 

zalecane od lat przeszło 60 przez najznako­
mitszych lekarzy, jako najskuteczniejszy, 
znany dotąd, środek przeczyszczający krew, 
jest jedynemwcalym awiecie, jakie otrzymało 
w>yej wymienione tytuły i oznaki honorowe, 
C foow odzi jego znakomitej skuteczności.

Pod dobroczynnym wpływem tych bisz­
koptów apetyt powraca, funkeye żywotne 
przychodzą do normalnego stanu, a po kilku 
tygodniach leczenia chorzy spostrzegają, za 
wszystkie przypadłości chorobliwe nikną i 
zdrowie, choćby najmocniej podkppane przez 
zepsucie i zanieczyszczenie krwi, przychodzi 
do normalnego stanu.
Skład główny - 32, rue ds R; zoli, w Paryżu,

Dostać można we Lwowie w aptece p. 
K. Mikolaseha, Krzyżanowskiego, Ńahlikaj 
w Krakowie w ajjt. pp TYauezyńakicgo, 
Redyka i Wiszniewskiego.

o e e o o e c m .

ą J J L M  I H M A T O W K i
g *  <r* 31 «5 * *

niezaw odne i w yp ró b o w a n e  środki k o s m e ty c z n e , edezczególm one 
6 m edalam i zasług i i 2ma dyplom am i uznania.

M a s o i o l i m a ,  skóra poprysaezona, szorstka, nierówna i zgrubiała, pod 
’ szezególnem działaniem Magaoliny, odzyskuje młodzieńczy 

wyraz i piękność. Czerwoność nosa i policzków bezpowrotnie ustępuje. Flakon zł 1.50

O r i e n t a l l s a a  (puder płnny)
nadaje twarzy piękną i przyjemna białość, odświeża płeć i konserwuje.

Cena 1 złr., gąbscika 10 centów.

Hta£e i pfęksae ręce!!!
otrzymuje się p o k i l k u r a z o w e m  n a t a ? "  i u

K E M E M  ROŚLIN NT M
słoik 80 centów,

C I B T S I K ^ T O A L E f O W T  d o  m y c i a  r ą k
dla wydelikatnienia zgrubiałego naskórka Pudełko 25 et. 

P R O S Z 9 2 K  C Z Y S Z C Z Ę  BITA. * » A Z W O t t € f
dla nadania białości, różowego oddania i pięknego połysku Pudełko 25 et.

w o d a ” l il io w a ,
Od najdawniejszych lat jest najdoskonalszym środkiem do upiększenia twarzy, wy­
wiera skutki prawdziwie zadziwiające, wygładza naskórek i zmarszczki,  ̂ przez eo 
płeć staje się nadzwyczaj białą i delikatną, usuwa plamy wątrebiaus,. łółtośó t wa­

rzy i ostudy, skórze nadaje kolor młodości i świeżości. Lena 1 złr. 60 et

WODA POZIOMKOWA DO MYCIA TWARZY,
zamiast zwykłej wody, która jak wiadomo zawiera wiele wapna; przez co skóra 

staje się szorstką, grubą i traci przejrzystość — Flaszka %  ntre, 2o ej..

Nabyć można we LWOWIE w sklepach własnych: ul. Kopernika- 1. a, 
Hotel Europejski i ul. Halicka róg Wałowej. W K R A K O W IE  Sukien­
nice 1. 20. W CZERNIOWCACK Rynek 1. 2t —  oraz we wszystkich 

pierwszorzędnych sklepach i aptekach
Ł (7152

m a g a z y n  n o w o ś c i

R  W,J Ł C ®  A Y K K I E © © .
w® L w o w i e ,  plac M aryacki, w  gmachu lłanku hipotecznego, v is-£-v 's H otelu George’ a

I r  p o l e c a :
j j L  W i e l k i  w y  W ór n a l n i e d s t e j s w c h  P < * r a s « ie k  po zł. 2 4, 6, 8, 10 do najbogatszych. 
U  EN- TOUT- CAS  po 5.-50, 6.50. i t. d.

PARASOLE ANGIELSKIE nowego systemu (autom,t paragon) po zł. 6.50, 7, 8 i t. d.

0 S>lj& d » m  n a j m o d n i e j s i i e
k o n f e k e y e ,  to jest:

O Sajmodniejsze jmlełoelhi 
»k{4#

filcowe ubierane 
dla pań po zł. 6.50, 7 50, ogro 
down słomkowe po ] .50 i t. d.

R o t u n d y  angielskie po zł. 22, 
24 26 i t. d.

l l P l a s z c z e  angielskie (Watter- 
N  proof) w najmodniejszych fasonach 
g ą  po zł. 22, 24 i t .d.

A n g i e l s k i e  s t a n i k i  Jersey, 
|tncot czarne i kolorowe, poeząw- 
Jszy od 5.50 do najpiękniej uhra 
nyeh jetami, począwszy od zł. 9

j P a l e t a c i k i  grube trieot ubie­
gane bortami po zł. 18 i wyżej.

| P r ® c h o f f « c  angielskie dla 
“ lam alpagowe i jedwabne po złr. 
,16 oraz gumowe po 8.50 i t. d

E c h a r p c s  1 c h u s t e c z k i
sznelowe jedwabne w nowych ko 
lorach pa złr. 6.— 8.50, 10 50. 

14 0.

Wielki wybór w a e h l» r « s y  
m w l n y e k  po zł. 1-50, 2, 3, 

4 i t. d. ’ ’

« o r s e t y  francuskie, p0 zł. 6.

H ę h a w i c z h i  d a m s k i e
o 2, 8. 5 i 10 guzikach, po zł. 1.30 

1.50. i t. d.

B i  Ilij&ęricaki męskie, znane 
z dobrego gatunku 

po złr. 130, 1.80. 2.

po cenie bardzo niskiej t. j ?ł 
1.20

K a j» e ln « ix e  męskie filcowe! 
najnowszego fasonu, czarne, bron-* 
zowe i popielate po złr. 2, 4 i 5.j

K o s o n i e  białe po zł. 3.

Mankiety, kołnierze, kaftaniki,( 
skarpetki, pończochy, chustki ba-^ 

tystowe.

Wielki wybór krawatek 
modnych

P ł a s z c z e  gumowe po 7.50 
i t d. oraz haweloki angielskie | 

wełniane po zł 18 i t. d

P e r l u m e r y a  f r a n c u a k a j  
i n u g i c k k l c j ,  oraz w o d a )  

koloń sIłsł
po 50 et. i 1 fi.

R ę k a w i c z k i  damski®, jedwa­
bno w różnych modnych kolorach

W i e l k i  s k ł a d  w y r o lh lw  z  b r o s i z n ,  p o r c e l a n y ,  s z k ł a ,  d r z e w a  1 s k ó r y .  

Po powrocie si zagranicy w i c i e  n o w o ś c i
C e n y  n i ż s z e  j a k  d a w n i e j ,  b a r d z o  p r z y s t ę p n e

Zamówienia zamiejscowe uskuteczniają się odwrotną pocztą. (3638)

J .

I M ® : A*L_

I) r o x 1 o r  a & S y n ó w
l. m :iw «

IZAStU: l lTSTAWAł^i 
i ows#

, plac KapRnlny
poleca

Iświeio Olrzyman©
V; wielkim wyborze

PŁÓTNA i stołową BIELIZNĘ
7. p ierw szorzcanych  fabryk

DrRliszKł liberyjoe i materacowe 
Satyny i krewny francuskie najmodniejsze

S k ą ,  także
s y s t e m u  d . ] ? >  R o g e r a .

POŃCZOCHY, SKARPETKI

H z i r t m ę A  i  & c l i y f o » y  S c f c r o l l a  S y n *
Pościel kompletną własnego wyrocu

Łóżka żelazne
|> i w a s iy

KAPY gobelinowe, pikowej trykotowe 
Ł & o o y U i  n a  ł ó ż k a  

KOCE na konie Orcfenbcrskic i systemu dr. Jaegera
■ y g s s r

- ■ ■ , ołótna, sporządzoną z najprzedniejszej

. . . .  u . 7 . . .
Sł..k. rn »rtrt» W “ T  “  i'pr..W.r»U. ri S.BO

■ g  :. m  :  :  » « « « * * * * • * * , *  • : :  : :: n ■ m: ;xl **#»•" *  “ *
■ ' c w m i k l  1 prt>l>Kl « r « ~ .  ,

w ieże w ody
m i n e r a l n e

krajowe i zagranlczpe

Handel sukna
tow arów  welsilasg.jcli 
i u o d s i y e h ,  pod firma:

% e

zdrojowisk naturalnych
co dni 14 świeża przesyłka 

p  o l  e  o  a :

T3 H JSl. 4LB> SE

Karola Baiłabaua
w e  L w o w i e ,

(3317 12— ?)

we lwu WIE, w Rynku pod i- 33.
3 ^ "  N ałożon y  w refen 1841 ,
poleca na sezon wiosenny i letni, swój naj­

obficiej zaopatrzony
skład materyj wełnianych 

mi męskie również damskie 
i dziecinne ubrania, zacząw- 
sz-y od gatunków najtańszych-

Wysełki pocztowe tak próbek, jako 
toateryj, ca każde żądanie uskuteczniono

bezzwłocznie.
(2241 6 0 -7 )

% i Wł% ŁctiAatieąo sł, L 14- 4 o r  "Warsora
& r - * s - r

ib iesii P
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